warszawskiego (wraz 
daniem em zę” wy- 
4 Bocznj” annem): 

| kwart, kat 9, półr. rs, 4 k. 50, 

MEAS odnosze, 25, mies. k. 75. 

f tąyje Tarania do domu w War- 

| Oplata p aca się miesięcz, k. 5, 
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przesyłkę 1 koszta 
4 zpłatnego wydania 
Monta: oczom cii o Ces, 
: le rs. 3, półr. rs.1 
| Żą wart. k. 75, mies, k. 25. 
| dhora anieg (z przesyłką je- 
` dzi 2) miesięcz. rs, 1 k. 50. 
Diko "se przedpłata na jedno 
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Wieją  Mrzejsza wielka sobota kończy nabożeństwo 
fw; tygodniowe. Zrana w kościołach dopełnia się 
| Waze enie ognia, paschału i wody. Święcenie pier- 
egz go Sigga dawnych bardzo czasów, przed IV-ym 
ną że Wiekiem znajdujemy ślady, że codziennie do 
Mi (1StWa używany ogień był poświęconym i do- 
 Bylko Po wprowadzeniu lamp nieustannie gorejących 
w wielką sobotę dopełnionem bywa. 
| Więj cha? (wielka świeca woskowa) służył przed 
| l do zawieszania na niej tablicy z wypisa- 
wiej 4 dkiem nabożeństwa, a nazwę swą od €z- 
W kanocnego czyli Paschy otrzymał. 
Raq me nareszcie święci się jako używana do ob- 
Po „r kościelnych. 
| Wią | ofczeniu tych ceremonij celebrujący odpra- 
Big węży? Sw., w czasie której na „Gloria” odzywają 
bwa Zystkie dzwony i milczące dotąd od wielkiego 
| sqgt organy. 
| tirok Nabożeństwo wielkanocne rozpoczyna się Re- 
DAJĄ (resurrectio, zmartwychwstanie). 
 Wkęqz We odbędą się v godzinie 8-ej wieczorem 
| Cing qpsłach: archi-katedralnym św. Jana, św. Mar- 
skiny, z august jańskim), św. Anny (po-bernardyń- 
piek; Przemienienia Pańskiego (po-kapucyńskim), 
titka Józefa (panien wizytek), w szpitalu Dzie- 
w, Au 8zus, w szpitalu św. Ducha na Elektoralnej, 
er 


Danię zeja (panien-kanoniczek), św. Ducha (po- 
zimi kim), św. Jacka (po-dominikańskim), św. Ka- 
faneja (panien sakramentek), św. Franciszka (po- 
Shskigj skim) i św. Andrzeja przy ulicy Bonifra- 


N, Niedzielę zaś o.godz 5-ej zrana w kościołach: 
ży, Alt Panny Łaskawej (po-pijarskim) św. Krzyża, 
ty, ksandra na placu Trzech Krzyży, św. Barba- 
dy Koszykach, $w. Karola Boromeusza na Chło- 
lay Panny Marji na Nowem Mieście, Narodze- 
p arji Panny na Lesznie, św. Antoniego (po- 
ym, aekim), w kaplicy przy Towarzystwie dobro- 
Age iw kaplicy Marji Magdaleny przy ulicy 
iw, Ją dzielę o godzinie 6-ej zrana w kościołach: 
) ga Oblubieńca N. Marjj Panny (po-karmelie- 
itapa Kazimierza na Tamee, św. Trójey (po-try- 
arji Po» Wszystkich świętych na Grzybowie, N. 
Boron anny Loretańskiėj na Pradze i św. Karola 
susza na Powązkach. 
A Przegląd polityczny. 
kę palicji przykre w tym tygodniu nadbiegają wie- 
hi i ką! Stryja całunem okrywa dolę jednego z 
ali niejszych miast prowiejonalnych wschodniej 
m Stryj, dawny gród Sobieskiego, któremu 
ng tag la ofiarowala go w nagrode za zwycię- 
ile m turkami, miasto wdzięcznych wil, których 
kię „Ay zalotnie wychylały się z po za cienistych 
u D drzew, padł w ciągu kilku piekielnych go- 
sly gV4 żywiołu, szalejącego tym razem jak 
tz odu; ŚĆ tysięcy ludzi pozostało bez przytułku, 
ieży i chleba. Koczowisko nocne tych pogo- 
Pod namiotami wśród pochodni gasnących 
ty W rdo” byłoby pięknym widokiem romantycz- 
gn talo M zapłodnić fantazję poety, gdyby nad 
u Yby nj Wniczym pejzażem nie zawisła dłoń nędzy, 
-Siyo o "yskała zeń gorzka fontanna łez, gdyby 
N „nim tyle ciężkiej tragedji... 


s Jonów wynoszą wedle pobieżnych obli- 
vd materjalne. Na ileż miljonów obliczyć 
zę bage ralną tylu ludzi, wtrąeonych odrazu w 
ù dzię zebractwa, bolesć matek, opłakujących 
E troske tych, którzy postradali wszystko, 
4 biegiem Życia nałożyli się i przywykli! 
` Meszczęścii będzie, acz tylko częściową, 
A Jakie wywołała katastrofa stryjska po- 
óy Z Anglji, Włoch, Francji, ze wszystkich 
gni WATCHji habsburskiej płynie obfita po- 
o ką na, która umożliwi przynajmniej prze- 
Szych chwił najtwardszych, nim otworzy 
: abliczny, który dostarczy zasobów do 
* zgorzałego miasta. . 


KURIER WA! 


Wychodzi i rozsyła się uwa razy dziennie na Warszawę i na prowincję. W niedziele i <więta 
uroczyste wychodzi tylko rano, w poniedziałki i dri poświąteczne tylko wieczorem. 
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ROK SZEŚĆDZIESIĄTY SZÓSTY. 


Niemniej przykre budzą uczucia mnożące się od 
kilku miesięcy doniesienia o jakichś ruchach chłop- 
skich w Zachodniej Galicji, ojakichś „podzeganiach” 
przez tajemniczych agitatorów, polujących na cie- 
mnotę i grube instynkta ludzi i usiłujących wytwo- 
rzyć znowu naprężony stosunek pomiędzy chatą i 
dworem. Dawniej donoszono o agitacji takiej z oko- 
licy Pilzna, obeczie 4 powiatu nowosądeckiego. Je- 
żeli chodzi komu o powtórzenie się w kieszonkowej 
edycji roku 1846-g0 to zdaje namsię, że rachuba jest 
mylną, W r. 1846 krwawe nici rucku włościańskie- 
go zbiegaly się, niestety, w dłoniach ówczesnego na- 
miestmka UGalieji-p. Stadjona; wówczas księciu Met- 
teruichowi w Wiedniu szło o rozbudzenie antiszla- 
checkiego fanatyzmu w niższych warstwach ludo- 
wych Galicji, aby ułatwić sobie rządy nad rozdartym 
społecznie krajem na zasadzie cynicznego hasla di- 
vide el impera, Tylko poparciu władzy ówczesnej 
przypisać należy szeroki stosunkowo rozkwit chlop- 
skiego ruchu w Galicji. 

Dzisiaj zmieniła się fizjognomja czasów doszczę- 
tnie. Dzisiaj rząd austrjacki rozwinie całą spręży- 
stość, na jaką stać go, aby urwać łeb hydrze nowej 
waśni społecznej. Władzom galicyjskim otwiera 
się wszelako trudniejsze zadanie do spełnienia; 
mniejsza o kilkuset chłopów zawiedzionych; wobec 
siły zbrojnej, z kilku kompanij wojska złożonej, roz- 
proszy się ta garstka, pohnięta bezwiednie na tor. 
publicznej rozpusty. Ważniejszą byłaby kwestja 
wyśledzenia, czyja ręka kieruje tym nicświadomym 
ruchem obałamueonych umysłów, jakie pobudki we- 
szły w grę i jakie cele są na oku? Tu okazuje się 
potrzeba dokonania śmiałej operacji chirurgicznej, 
ostrego cięcia, któreby raz na zawsze wykroiło ra- 
ka z organizmu, chociażby rak ten wykarmił się 
sokami własnego chowu. 

Zaraz po świętach wielkanocnych izba deputowa- 
nych sejmu pruskiego weźmie pod obrady drugą 
część waiosków antipolskich, a więe pozycje kredy- 
tu dodatkowego, projekt ustawy o powołaniu rządo- 
wych lekarzy do szczepienia ospy i przedłożenie o 
mianowaniu nauczycieli ludowych w Poznańskiem i 
Prusach zachodnich przez państwo. Dzienniki prze- 
widują gorące obrady przedewszystkiem nad pro- 
jektem ustawy o nominacjach, a że prawdopodobnie 
tak będzie, wynika już z tego, iż nawet w komisji 
przy obradach nad tym projektem powstały znaczne 
różnice zdania. Niektóre miasta W. Ks. Poznańskie- 
go i Prus zachodnich wysłały do ministra oświaty 
deputacje z prośbą, aby projektowane prawo nie o- 
stało rozciągnięte na większe miasta z przeważną 
ludnością niemiecką. Pod naciskiem tej opinji publi- 
cznej w komisji członkowie stronnictwa narodowo- 
liberalnego zażądali uchwały, aby odnośne miasta 
były od rygoru nowego prawa zwolnione. 

Nadto kilku członków komisji podniosło uwagę, 
że nie można projektu rządowego pogodzić z kon- 
stytueją. Uznała to też komisja i zaproponowała 
zmianę artykułu 112-go konstytucji, Do zmiany kon- 
stytucji potrzebnem jest podwójne głosowanie tak 
w izbie deputowanych, jak w izbie panów 1 to tak, 
ażeby pierwsze a drugie głosowanie przedzielat czas 
dni 21. Wobec dzisiejszego składu sejmu pruskiego 
zdaje się, iż większość nawet przed tym krokiem się 
nie zawaha, 

br. Z. 


z Ezrazow a. 


22-go kwietnia, 

Na wezorajszem porannem posiedzeniu referował dr. 
Bandrowski wnioski wydziału w sprawie szkół przemy- 
słowych. Po dłuższej dyskusji przyjęto je w następu- 
jącej ostatecznie stylizacji: Walne zgromadzenie uchwa- 
liło: 

1) Pożądanem jest, aby kraj nasz pokrył się rozległą 
siecią niższych szkół przemysłowych: wszelkiego rodza- 
ju, a mianowicie: a) aby w. kilku wybitniejszych pod 
względem przemysłowym miejscowościach urządzono 


MY 


Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Kurjera Warszawskiego ccdziennie od godziny 8-ej rano do 8-ej 
wieczorem; w niedziele i święta od godziny 10-ej rano do 1-ei w południe. 
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OGŁOSZENIA. 


Reklamy: za jeden wiersz 
garmontowy albo jego miejsce 
pierwszy raz 25 kop., za każdy 
następny raz 20 kop. 

Nekrologja: za jeden wiersz 
15 kop. z ; 

Zwyczajne ogłoszenia: za je- 
den wiersz petitowy albo jege 
miejsce pierwszy 1az 10 kop. 
każdy następny raz 8 kop. 

Nałe ogłoszenia: za jeden 
wyraz pierwszy raz 2 kop, z8 
każdy następny raz 1'/, kop. 

Ogłoszenia do Kurjera war- 
szawskiego przyjmuje także Fiu- 
yo ogłoszeń Rajchmana i Fren 

dlera ulica Senatorska nr 18. 


szkoły majstrów; b) aby w miastach posiadających ży- 
wszy ruch rzemieślniczy powstawały ogólne szkoły rze- 
mieślnicze; e) aby w każdej miejscowości przemysłowej 
zaprowadzono naukę uzupełniającą dla czeladzi przemy- 
słowei; d) poleca się wydzialowi, aby sie postarał o wy- 
gotowanie jednolitego planu naukowego, obowiązu ace- 
go wszystkie w kraju istniejące szkoły przemysłowe 
najniższej kategorji. 

2) Przed zupelnem zorganizowaniem i rozwinięciem 
wyższych szkół przemysłowych we Lwowie i Krakowie 
nie jest pożądanem zakładanie nowych szkół tego ro- 
dzaju. 

3) Pożądanem jest: a) aby zarząd szhół przemysło- 
wych w naszym kraju był jeden; b) aby w skład krajo- 
wej komisji dla spraw i szkół przemysłowych wszedł 
pedagog, obeznany z potrzebami szkół przemysłowych i 
przemysłu krajowego; e) aby inspekcję krajowych szkół 
przemysłowych powierzono pedagogom obeznanym z 
istotą tychże szkół. 

4) Pożądanem jest, aby w obn wyższych szkołach 
przemysłowych urządzono kursa pedagogiczne dla kan- 
dydatów na nauczycieli szkół niższych przemysłowych, 
jak to się dzieje za granicą. 

Po przyjęciu wniosków dra Samolewicza, oświadcza- 
jących się przeciw pomnożeniu liczby godzin dla języka 
polskiego, odesłało zgromadzenie wnioski co do rozkła- 
du materjału dla nauki języka i literatury. polskiej w 
klasach wyższych wydziałowi z poleceniem, aby tenże 
ułożył instrukcję dla nauki języka polskiego i po za- 
siagnięciu opinji kół przedłożył ją radzie szkolnej. 

Po południu rozwinęła siężywa i zasadnicza ze wszech 
miar dyskusja nad wnioskami prof. Harwota, który w 
swoim sumiennie opracowanym i praktycznemi przykła- 
dami dosadnie popartym referacie Żądał:a) częściowych 
egzaminów nauczycielskich, składanych po 1-ym i 4-ym 
roku filozofji, b) aby kandydaci odbierali w uniwersyte- 
cie gruntowne wykształcenie pedagogiczno-dydaktyczne 
przed abjęciem obowiązków nauczycielskich. Z zajmu- 
jącej nad tym przedmiotem dyskusji wspomnieć należy 
o świetnem przemówieniu prof. Straszewskiego, który 
przestrzegał przed zbytnia rutyną i przed narzucaniem 
wszystkim nauczycielom jednej szablonowej metody. Nie 
naieży zabijać indywidualizmu i samodzielności nau- 
czyciela. Natomiast kładzie mówca nacisk na potrze- 
bę grnntownego i wszechstronnego wykształcenia filozo- 
ficznego u nauczycieli szkół średnich. Nie chodzi tu o 
to, aby nauczyciel zaliczał się do pewnej szkoły filozofi- 
cznej, hołdował pewnym systemom filozoficznym, ale o 
to, aby, jak się wyraził Śniadecki, w pewnym ogólnym 
widoku potrafił rzeczy ogarnąć. Potrzebnem jest har- 
monijne współdziałanie sił nauczycielskich, potrzebnym 
jest jeden i ten sam filozoficzny pogląd na rzeczy. Prof. 
Smolka przestrzegł następnie przed tem, aby wydziału 
filozoficznego nie zepchnięto na stanowisko szkoły facho- 
wej, powołanej wyłącznie do kształcenia nauczycieli 
szkół średnich. 

Po krótkiem przemówieniu prof, Bobrzyńskiego prze- 
kazuje zgromadzenie pierwszy wniosek referenta wy- 
dzia:owi do zbadania, zaś uchwala drugi jego wniosek 
z dodatkiem prof, Straszewskiego, iž koło nauczycieli 
uznaje konieczną potrzebę gruntownięjszego i ogólniej- 
szego wykształcenia filozoficznego kandydatów nauczy- 
cielskich i z tem w związku stojącą potrzebą pomnoże- 
nia katedr filozofji na uniwersytecie. 

Z kolei przystąpiło zgromadzenie do wyboru wydzia- 
łu Towarzystwa na rok następny. Na 97 głosujących 
wybrano 96 głosami prezesem ponownie dra Bronisława 
Radziszewskiego, a wiceprezesem dra Zygmunta Samo- 
lewicza. W skład wydziału weszli pp. Aleksander Bor- 
kowski (95 gł.), dr, Ludwik Ćwikliński (86 gł.), Kowneli 
Fischer (95 gł.), dr. August Freund (91 gł.), dr. Feliks 
Kreutz (97 gł.), Stanisław, Librewski (96 gł.), Michał 
Polański (97 gł.), dr. Czesław Rodecki (97 gł.), Józef 
S$kupniewicz (97 gł.), Józef Soleski (97 gł.), Tomasz 
Sołtysik (96. gł.), dr. Józef Żuliński (97 gł.). 

Wniosek dra Żulińskiego w sprawie jednorazowej ma- 
uki szkolnej uchwalono postawić na porządku dziennym 
przyszlego zjazdu, a inne wnioski samoistne przekazać 
wydziałowi 'do zbadania. 

Na wniosęk prof, Rostafiúskiego uchwalono, iż przy 


sz 
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szłe zjazdy odbywać sie mają na podstawie kart udzia- | wych. Tym sposobem zasady i pogłądy w dziele 


łowych, poczem prof. Harwot w imieniu koła przemy - 
skiego zaprasza zgromadzenie na przyszły zjazd do 
Przemyśla, lecz decyzję w tej mierze pozostawia wy- 
działowi. 

Po załatwieniu całego porządku dziennego zabrał w 
końcu głos prezes, dr. Radziszewski, żegnając uczestni- 
ków zjazdu. 

„Niektóre sprawy— rzekł mówca —przechodziły tylko 
większością głosów. i z panów, którzy 'w tej walce 
ponieśli niejako klęskę, niech będa pewni, że jeżeli praw- 
da była po ich stronie, to ona prędzej czy później 
zwycięży; jeżeli zaś po stronie większości była prawda, 
to lepiej się stało, żeśmy prędzej ją odszukali. Dzięku- 
ję wszystkim, a przedewszystkiem najprzód ks. bi- 
skupowi, delegatowi namiestnietwa, reprezentantom a- 
kademji i uniwersytetu, którzy posiedzenie nasze za- 
szczycili swoją obecnością, a tem samem okazali, iż na 
ich życzliwość i poparcie liczyć możemy. Dziękuję 
wreszcie miastu, zacnemu i kochanemu Krakowowi, któ- 
re nas w swoich murach przyjęło i kołu krakowskiemu, 
które nas ugościło prawdziwie po polsku. Wszyscy we 
wdzięcznej pamięci przechowamy chwile tu spędzone.” 
(Hiuczne oklaski.) 

Dr. Trzaskowski w imieniu zgromadzonych dziękuje 
wreszcie prezesowi za takt i wyrozumiałość, z jaką kie- 
rował obradami. (43) 


Jak prowadzić gospodarstwa? 


L : 

Jak prowadzić obecnie. gospodarstwa, aby zastą- 
pić niedobory powstałe wskutek spadku cen zboża, 
a w szczególności pszenicy? oto najważniejsze pyta- 
nie, rozwiązanie którego stało się w ostatnich cza- 
sach sprawą największej wagi dla całego naszego 
krajowego rolnictwa. 

Nad rozstrzygnięciem tego problematu w ostatnich 
latach łamali sobie głowę nietylko bezpośrednio in- 
teresowani tem rolnicy, lecz i cały zastęp publicy- 
stów, rozbierających tę kwestję w czasopismach fa- 
chowych i codziennych. Gromadził się tym sposo- 
bem nader cenny materjał, rozświetlała powoli 
sprawa, a jednym z najważniejszych kroków na- 
przód na tej drodze było rozpisanie konkursu na po- 
wyższy temat, ogłoszonego przez redakcję Gazety 
rolniczej, 

Na konkurs ten, jak to już wiadomo czytelnikom 
naszym,  nadeszło z rozmaitych stron kraju 43 roz- 
praw. Do rozpatrzenia i ocenienia tych rozpraw po- 
wołanem zostało grono sędziów, zaproszone z po- 
między najpoważniejszych ziemian, finansistów i 
prawników. Prace komisji sędziów nad szezegóło- 
wem ocenieniem wszystkich tych rozpraw, nader 
sumiennie prowadzone, wymagały sporo czasu, a re- 
zultatem ich było, że przyznano pierwszą nagrodę 
rozprawie p. Gustawa Plewaki, zatytułowej: „Wo- 
bee nowego rzeczy porządku”, zaś drugą nagrodę 
rozprawie dra Karola Kaczkowskiego, noszącej 
tytuł „Badania nad drogami ratunku rolnictwa kra- 
jowego”. 

Oprócz tego uznano za wyróżniające się rozprawę 
p. Maksymiljana Dobrskiego, jako dającą nader u- 
Żyteczne rady praktyczne co do do administracji 
rolnej, oraz rozprawę p. Władysława Korzybskiego, 
w ktorej uprawa mechaniczna i osuszanie pól szcze- 
gólniej wyczerpująco są traktowane. Wszystkie te 
cztery prace, jako przyczyniające się wielce do wy- 
świetlenia obecnej sytuacji ekonomicznej i podające 
wiele cennych wskazówek wytycznych dla kierunku, 
w jakim się rozwijać winno nasze rolnietwo, zostały 
zalecone do ogłoszenia drakiem. 

Że względu jednak, że rozprawa p. Korzybskiego 
p. t. „Praca wzbogaca” wygłasza pod wielu wzglę- 
dami zupełnie nowe poglądy, które, jeżeli się spraw- 
dzą, mogą wywołać w rolnictwie nader doniosie 
zmiany, rokujące szczęśliwszą ula naszych ziemian 
przyszłość, przeto komisja konkursowa postanowiła 
obejrzeć na gruncie meljoracje, w majątku autora 
zaprowadzone. Zarazem postanowiono odnieść się 
do znanych w świecie rolniczym powag naukowych, 
z prośbą o ocenę krytyczną teoretycznej, czysto 
naukowej części rozprawy, będącej fundamentem 
praktycznych zastosowań i wniosków autora, po- 
czem praca p. Korzybskiego drukowaną będzie w 
Gazecie rolniczej, a następnie wydaną w oddzielnej 
książce. 

Prace zaś trzech pierwszych nagrodzonych auto- 
rów ukazały się właśnie z pod prasy, wydrukowane 
razem w jednem dziele, noszącem tytuł „Jak pro- 
wadzić gospodarstwa?” 

Jeżeli już wartość nagrodzonych rozpraw jest sa- 
ma przez się nader wielką, to powiększa się ona 
jeszcze znacznie przez to, że zostały one zaopatrzo- 
me licznemi dopiskami delegacji sędziów, w tych 
wszystkich punktach, w których zdania autorów 
stają w sprzeczności z poglądami sędziów konkurso- 


tem zawarte mogą być uważane jako wyraz ogól- 
nej opinji najpoważniejszych mężów w kraju, naj- 
lepiej obeznanych ze sprawą, o którą tu właśnie się 
rozchodzi. Wobec więc doniosłości tych rozpraw i 
wielkiego interesu, jakie one dla całego ogółu na- 
szego ziemiaństwa przedstawiają, damy tutaj tre- 
ściwy przegląd tychże, zaznaczając wybitniejsze po- 
glądy i rady w pracach tych podane. 
* w 


„Wobec nowego rzeczy porządku” p. Plewako 
bardzo słusznie stara się przedewszystkiem zbadać, 
w czem właśnie leży bezpośrednia przyczyna przesi- 
lenia rolniczego, . oraz jak kraj nasz pod względem 
warunków przyrodzonych i ekonomicznych stoi w 
porównaniu z inaemi krajami europejskiemi i za- 
morskiemi. Z tego ogólnego zestawienia stosunków 
oddziaływających na rozwój rolnictwa wynika, że 
Królestwo Polskie znajduje się w wielu względach, 
w warunkach gorszych od innych krajów rolnic- 
twem przeważnie się zajmujących. Mianowicie ma 
to miejsce pod względem klimatu, gdyż w porówna- 
niu z Niemcami, Francją, Anglją a po części i zbo- 
żowemi stanami Ameryki północnej, okres wegeta- 
cyjny oraz czas stosowny do wykonywania robót 
gospodarskich są u nas znacznie krótsze. Również 
px względem opodatkowania i pod względem ceny 

apitału droższego u nas niemal o 1009, niż w pań- 
stwach zachodniej Europy znajdujemy się w gorszych 
warunkach. Na naszą niekorzyść wypada także 
stosunek cen produktów rolniczych i zboża, które po- 
mimo rozwoju środków komunikacji są u nas zna- 
cznie słabsze niż w Niemczech. 

Natomiast korzyścią naszego rolnictwa są bez 
porównania niższe ceny ziemi i odpowiednio niższe 
ceny pracy. 

Badając stan obecny naszego rolnictwa, oblicza 
autor przedewszystkiem przybliżoną wysokość pie- 
niężnego niedoboru w budżecie większej własności 
ziemskiej, wytworzonego skutkiem obniżenia się cen 
ziarna.  Pcrównywając przeciętne ceny zboża 
w dziesięcioleciu od r. 1873—1883-go z cenami bie- 
żącej chwili, widzimy obecnie różnicę na niekorzyść 
na koren pszenicy 2 rs., na życie 1 rs. 50 kop., na 
jęczmieniu 1 rs., a na owsie 50 kop. Ponieważ prze- 
ciętna roczna produkcja własności ziemskiej wynosi 
2,500,000 korey pszenicy, 2,900,000 korey żyta, 
800,000 korcy jęczmienia i 750,000 korcy owsa, 
przeto różnica cen bieżących w porównaniu z da- 
wniejszemi wynosi na naszą niekorzyść około 
11 miljonów rs. 

Rozpatrując kwestję, czy można się spodziewać, 
żeby ceny targowe zboża podniosły się w przyszło- 
ści, to wobec ustawicznego ulepszania środków pro- 
dukcji i transportu oraz budowania nowych komu- 
nikacyj ułatwiających dowóz zboża z centralnej 
strefy rolniczej Cesarstwa, trudno nie przynać, że na 
przyszłość niełatwo pocieszać się nadzieją prawdopo- 
dobieństwa wysokich cen, w jakich rolnicy nasi 
znajdowali dawniej niejako asekurację przeciw klę- 
sce nieurodzaja. Tak więc należy szukać konie- 
cznie środków, któreby wobee nowego rzeczy po- 
rządku umożliwiły pokrycie wykazanego LA tte 
niedoboru i uchroniły rolnictwo krajowe od dalsze- 
go przesilenia. 

Przed przystąpieniem jednak do podania swo* 
ich wskazówek, mających na celu wyrównanie 
szezerby w dochodach rolniczych, autor podaje kry- 
tyczny przegląd rad i projektów, zalecanych w o- 
statnich czasach pizez ro'maitych publicystów w 
prasie warszawskiej. 

Najpierw więc oddawna już podnoszona kwestja 
zmniejszenia uprawy pszenicy i zastąpienia jej ży- 
tem na ziemiach więcej temu ostatniemu celowi od- 
podwiednich jakkolwiek z uznaniem jest przez p. 
Plewako podniesiona, reformie tej jednak nie przy- 
pisuje on zbyt rozległego znaczenia. Natomiast sta- 
nowczo jest przeciwnikiem zalecanego często roz- 
szerzenia uprawy zbóż jarzynnych kosztem ozimin, 

Również stanowczo występuje autor przeciw dą- 
żeniu do ściesniamia uprawy zbożowej, z przeznacze- 
niem zajmowanych przez nią dotąd przestrzeni pod 
produkcję innych płodów. Mianowicie zestawienie 
przestrzeni ziemi, zajętej w kraju naszym przez zbo- 
ża, z takąż przestrzenią w innych krajach dowodzi, 
że u nas uprawa zbóż jeszcze względnie niewielką 
jest stosunkowo. Zresztą produkowanie roślin pa- 
stewnych na gruntach jałowych należy do iluzyj, 
których żaden rolnik praktyczny podzielać nie może, 
a najtańszą, najobfitszą paszą jaką oprócz łubinu grun- 
ta jałowe są w stanie produkować, jest z pewnością 
słoma, plewy i zgoniny żytnie. Te tylko gospodar- 
stwa mogą odnieść prawdziwą korzyść z powiększe- 
nia produkcji pastewnej, w których powiększenie 
paszy nie wpłynie na ograniczenie produkcji ziarna. 
Szczególniej więc podniesienie kultury łąk i zwię- 
kszenie ich produkcji siana na zalecenie zasługuje. 

Na wielką uwagę zasługuje myśl rozwinięta przez 


Ne 113% z i 
dra Sempołowskiego, zaprowadzenia w kraju a 
szym uprawy nasion roślin pastewnych, które do j 
sprowadzamy z zagranicy, płacąc za nie wraz 4 ~ j 
stwem okolo 31/, miljonów rs. Słusznie jedna” m5 | 
uważa autor, że i wtym kierunku należy 5% 
strzedz się przesądu, tembardziej, że nasiona fg | 
stewne, o ile nie znajdą zbytu na reprodukcjd%, p. 
bezużyteczne, bo nie mogą służyć na karm $| 
przerób fabryczny, łatwo więc doprowadzić do? ik 
produkcji. an 
, Najezęściej doradzanym środkiem wyswobodi teg 
się z pod ucisku przesilenia, będącego wyni gol | 
konkurencji zbożowej, jest zwiększenie prodi 8 | 
zwierzęcej, a szezególniej mięsa 1 nabiału. l 
nie na wszystkie zapatrywania p. Plewaki W 
kierunku można się zgodzić, eo też i delegacj* 
misji sędziów w dopiskach swoich zaznaczyła: it 
Mianowicie, zdaniem jego, produkcja płodów? stt 
rzęcych przedstawia się dla większości gospoda i 
naszych jako złe konieczne, niezbędne dla prod | 
nawozu. gd 
Zatem wypada każdemu gospodarzowizbada r0 
kładnie, w jaki sposób do otrzymania nawozu data | 
najprędzej zdoła się zbliżyć. Otóż zapatrywanić 
jest zupełnie niesłusznem, gdyż jest rzeczą 
krotnie w praktyce stwierdzoną i udowodnion4 
umiejętne i racjonalne utrzymywanie zwierzął i | 
dukeyjnych nietylko darmo nawozu dostarcza, gf 
bywa oraz źródłem znakomitych dochodów **- 
stych. zd” ; 
O ile zresztą zgodzić się można z autorem 0& pól 
nie, że hodowla zwierząt rozpłodowych stanowi j 
ryzykowniejszą gałęź produkcji zwierzęcej i oil 
to kierunek, w którym wprawdzie bardzo zamo i 
wysoko wyksztaiceni gospodarze mogą znajdo „i 
znaczne korzyści, lecz dla mało zamożnego ! gi 
dość z przedmiotem obeznanego ogółu nie zasilić „ 
na zalecenie, o tyle w żaden sposób nie możne gd 
dzić się na zapatrywania autora, wypowiedzia» 
do utrzymania bydła mlecznego i prowadzenia 
mysłu nabiałowego, 
Mianowicie kruszy tataj p. Plewakokopję w obis 
tak osławionej u nas instytucji pacheiarzy. ao 
niem jego, przeróbka mleka na własny rach gl" 
jest najczęściej nie' na miejscu z powodu brak" go 
powiednio wykształconego personelu służbo% gé 
Prasa warszawska wkłada ten obowiązek na m 
domu, co jest niewłaściwem, z powodu że page 
są zazwyczaj żonami i matkami, a nadto oboW wy 
ne do utrzymywania pewnych stosunków hi 
rzyskich. PA 
Nie wierzy również autor w możność udam gó 
się u nas spółek nabiałowych, zawiązywany” w) 
wzór szwajcarskich lub niemieckich. Za sto80" yi 


hy 
dwór produkuje mleko, a rodzina starozako ra 
folwarku zamieszkała trudni się jego przerobe™: „jł 
Nawet na obronę dawno potępionego powsżćć jyjć 
sposobu wypuszczania pachtów od sztuki znaj 
autor stosowne argumenta., Zwraca także U 
że w pismach warszawskich norma zysków 8_ jgią 
darstwa nabiałowego obliczauą bywa na 2% 
wyjątkowo wysokich cen, niemożliwych Zaz w) gy 
do uzyskania. 'Twierdzi przytem, że wyrób je 
kułów nabiałowych na eksport zagraniczny pęd 
widoków, gdyż ceny płacone w Paryżu ! 0 
nie nie zapewniają nam żadnych korzyści. Nie uż). 
jąc się w rozbiór ¿twierdzeń autora co 4 obr 
teczności pachciarzy, gdyż są to rzeczy nadto í sdi. 
znane i omówione, wyrazimy tu tylko życzenie, pł 
ten praktykowany jeszcze w wielu folwarkać gb 
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więc uważa tutaj podział pracy w ten spos 


podział pracy między dworem a pachciarze 
najrychlej istnieć zupełnie przestał, a z pe 
ku pożytkowi kraju to wyjdzie. ý 
Wreszcie zastanawia się p. Plewako nad zal vd. 
mi rolnikom często ubocznemi gałęziami go jadh 
stwa, jak hodowlą drobiu, produkcją jaj, 2% gd 
niem chmielników itp. Słusznie tu zauważa, że joł 
tylko stosunki gospodarskie na to pozwalają» aah | 
wyzyskiwać każdą, choćby najdrobniejszą Ś gy 
produkeji. Szezególniej to jednak ważny Poj 
zajęcia się dla gospodarstw małych, gdyż „rob 
cej moga dołożyć potrzebnej do tego pilności, teg? 


właściciele, którzy z rodzinami swemi okolo 


chodzą. J, Gr 


„Bibljoteka warszawska”: 


r 8 
Cenny przyczynek do sprawy miejskiej 2 joy 
wieku zeszłego znajdujemy w zeszycie sty w kj 
p. t. „Delegacja Kamieńca na sejm czteroletni ods. 
rym sprostowano wiele błędów, podanych 13 ra f 
mylnych legend, przez najpoważniejszych P' ap? i 
służył się też niemało rzuceniem światła na t osie ci 
Mikołaj Trzaska, mieszkaniec Kijowa, na i 
w archiwach uniwersyteckich tegoż miasta 
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lęgatów Kamieńca”, którą przepisał i na użytek pu- 
nel oddal; kartki te malują stosunek przedstawicieli 
ele aszych do klasy rządzącej, zawierając przytem 
is A spółczesnych, ale co najważniejsza, 
; ire stanowczo legendę „o posłuchaniu w sejmie”, 
Weale Wbrew twierdzeniu historyków, nie odbylo się 
i ych Celem delegacji było wyjednanie miastu pe- 
Ya wy zwolnień, tudzież działanie solidarne z Warsza- 
bw, dokach przywrócenia miastom ich przywile- 
k „edakeja przez pomyłkę podpisała na tym arty- 
terjaga vasko P. Korzona, zasłużone w obrabianiu ma- 
Or do pomienionej epoki, który przecież tym ra- 
D Notath Pewne tylko referentem pracy p. Trzaski. 
Macan i dra Ziemby o podróży Mickiewicza, z których 
odei z ustępy Już dawniej drukowano, są po większej 
Jest AA ciągiem ze znanego wydawnictwa Odyńca. 
 Arasjń Opis wycieczek po Szwajcarji odbywanych z 
| Stos skim, którego listy posłużyły także za materjał. 
niej Z Ankwiczówną autor musnął pobieżnie, lecz 
Niej, WUY sposób; następnie przenosi nas pod włoskie 
Do. Edie znów poeta z ideałem swoim się spotyka. 
Wi say epizodu z życia Mickiewicza ciekawe pozosta- 
Niski sobie wspomnienia zmarły niedawno małarz Ka- 
tawar tóry w owej epoce stosunek z wieszczem był 
by, ; Na okoliczność tę zwracamy uwagę mónogra- 
kwalo anie się z Rzewuskim, Garczyńskim i Cho- 
ty im dr, Ziemba opisuje na podstawie własnej 
Blows ondencji Mickiewicza, rozproszonej tui owdzie. 
lecz U praca pomieniona ma wartość kompilacyjna, 
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łot e cenną, iż ogniskuje w jedną całość materjał 
ści dzię rozrzucony i to pod formą nader poczytną. 
tewie najważniejszą obrazu tego jest opis pobytu Mic- 
A Dodat W kraju, po powrocie z zagranicy, skreśloną 
tiga Wie dwóch, mało znanych rozpraw Kante- 


tey który mamy przed oczyma, zawiera dalsze cen- 
liny I kuły z „Bkonomiki”, o ich zaś doniosłości pisa- 
lap UŻ poprzednio. Tym razem autor zwrócił uwagę 
Więję cje związane z bytem włościańiskim, a miano- 
katy, położenie po uwłaszczeniu, potrzebę utworzenia 
buben J) kredytowych, działalność takiego banku w 
Parea "Ch zachodnich, zanotował brak towarzystwa 
Wz ę yJnego w Królestwie, oraz rozmaite w tym 
atykyjie projekta. Ważnym ustępem w pomienionym 

| ÓW są wnioski, dotyczące Towarzystwa popierania 
““u, zestawienie produkcji naszej z rosyjską i 

onj 2 wielkich targach Cesarstwa, rzutoka na 
f Zastoją © 1 rozwój wytwórczości. Uwagi o przyczynach 
dna nader są na dobie, obecnie Źródła jego wy- 
spr. utor tak jasno, że chyba nikt w tej materji z nim 
benj ao czać nie będzie. Rzecz o stosunku ziemi w gu- 
k Południowo-zachodnich popartą została głębo- 
j aka ięciem w przedmiot. Obfity zbiór szczegó- 
boś ładający się na ten artykuł, odejmuje nam mo- 
UA iższego zajęcia się nim bez szkody dla całości 
ertani. Sprawozdania, dlatego ciekawych a żądnych 
litiy A dobrych rzeczy do poszytn Bibljoteki odsy- 


ce Wozdanie p. Lipniekiego, stałego referenta poli- 
ŝelo Ay Bibyjoteki, opisujące sprawę bułgarska, przy- 
aw e ZApóŹno, czytelnik za to zyskuje na sądzie 
at ai o wypadkach, które na razie trudno było 
LŚ nie cenić, Autor, mając przed oczyma cały balast 
ie gy, Obcych wypadków, ale faktów rzeczywistych, da- 
ajj Wny podkład swej pracy. Przedewszystkiem 
dla TY tu bardzo interesujące zagajenie, gdzie od- 
dem Saa istotny stan rzeczy w Rumelji, który był źró- 
lütt, ZEWrOtu. Doświadczenie, zdobyte refleksją post 
"kich, » WYkazuje całą nagość konjunktur dziennikar- 
: Wiąz opartych na czczych domysłach o rzekomej 
ipio , ŚCI powstania ze zjazdem w Kromieryżu. Pan 
Wadków dokumentami w ręku wykazuje następstwo 
4 cho W oraz ich przyczyny. Wykład obejmuje rzecz 
tia koja się rządu austrjackiego względem Bułga- 
M stępnie opis wojny obu bratnich ludów, przed- 
_ bnieg W sposób treściwy i wyczerpujący. Praca p. 
l Mkazówi © ze względu na te przymioty jest pożądaną 
W ek dla czytelnika. 
j KÓW tyce literackiej niniejszego tomu Bibljoteki wy- 
żę p TUJE miejsce studjum p. Święcickiego o Alfre- 
NY hysonie, Wobec nieustannego zajmowania się 
sAN literaturą polską, wzajemna wymiana myśli 
i Punkcie bardzo jest na dobie. Przedmiot z na- 
> Sag się Sj bardzo interesujący, w dobre tym razem do- 
s t tajo ce. P, Święcicki w barwny sposób i z rozle- 
ki J mością rzeczy rozejrzał się w utworach angiel- 
go hi oety-lanreata, znacząc systematycznie pochód 
„eh Tein Mamy więc najprzód sprawozdanie o pra- 
marya a ĉh, potem rzut oka na utwory tendencyjne, 
AG) miął „Jdnym orędował kwestje kobieca, w in- 
it Nzbęoj ut widoku sprawy polityczne. Sprawozdaw- 
RG ię 29 całym arsenałem wiadomości krytyczno- 
AIRY » zebranych na niwie studjów lokalnych an- 
zp, mie samoistny sąd swój pośród nich prze- 
> dzię „| zedstawiając sprzeczności w sądach 0 au- 
ysku niezmiernie w swoim kraju popularnym, Wy- 
"4 ieie „€ wiele na przeplataniu go nstępami z poe- 
Pięknie na język nasz przełożonemi, P. Świę- 
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cieki bardzo słusznie zatrzymał się dłużej nad poema- 
tem „Maud”, a potem rzucił okiem na wiązkę sielanek, 
co talent poety w nowym odznaczyły kierunku, wresz- 
cię obszernie się zastanawia nad najpiękniejszym jego 
poematem „Enoch Arden”. Z prac, które w. naszem 
czasopiśmiennictwie zapoznały czytelników z Tennyso- 
nem, obecne studjum wydaje nam się najbardziej wy- 
czerpującem i jako wskazówka dla tych, co nie znają 
utworów, cel swój spełnia wybornie, 

Naukowy czynnik w tym tomie stanowi poważny 
traktat dra Schlichtinga „O zbiorze ustaw synodalnych” 
ks. Zórawskiego, w którym podano rys historyczny 
prac, dotąd na pomienionem polu dopełnionych, oraz 
przebieg ostatniego wydawnictwa, podjętego przez braci 
Chodyńskich i ks. Likowskiego, im bowiem zawdzię- 
czać wypada wydobycie z pyłu archiwalnego cennego 
materjału do dziejów naszego prawa kanonicznego. 
Praca ta, zapewne dostępna dla małej garstki czytelni 
ków, jest ważnym przyczynkiem krytycznym do źródeł 
ustawodawstwa kościelnego i dla wydawnictwa poszyto- 
wego prawdziwą ozdobą. Redakcja ze swojej strony 0- 
patrzyła artykuł odnośnikami, rozgraniczając pracę 
ks. Chodyńskich, co główny trud w pomnikowej 
publikacji podjęli, bez ujmy współudziałowi kilku in- 
nych jej uczestników. 

P. Edmund Naganowski, znany etnograf, umieścił 
tym razem interesujące studjum o stanie „Kongo”, po- 
wołanym do życia przez króla Leopolda i stowarzysze- 
nie międzynarodowe. Artykuł ten, obejmując kwestję 
bieżącą, ma przedewszystkiem znaczenie informacyjne, 
poza tem, jako praca poważna, oparta na znajomości 
przedmiotu, zasługuje na odznaczenie. Czytelnik znaj- 
dzie tu historję dyplomatycznego powstania „nowego 
państwa, granice jego i znaczenie handlowe. Ze wzglę- 
du, że bardzo mało w tej materji dotąd u nas pisano, 
rozprawa niniejsza bardzo jest na dobie. 

Pisaliśmy już poprzednio o pierwszych ciągach cen- 
nego artykułu Glogera p. t. „Obraz statystyczny Szkół 
w gubernjach zachodnich Cesarstwa”. Jest to cenny 
przyczynek do dziejów nauczania w naszych zakładach 
średnich: w obecnym tomie autor zajmuje się szkolnie- 
twem w gubernji kowieńskiej oraz w Kurlandji; przy- 
tem skończono rzecz o Wilnie. Zaakcentowano tū 
wpływ szkół zakonnych na oświatę, dotknięto zbiorów 1 
pomocy naukowych, niemniej konwiktów, o których już 
poprzednio mówiono. Autor przy tej sposobności i 9 
szkoły żeńskie zawadził. W artykule poruszono kwe- 
stję o współczesnych projektach pedagogicznych, z po” 
między których zasługuje na uwagę elaborat Siesickie” 
go, dotąd mało znany; Gloger na podstawie dowodów 
pozytywnych wymienia zasługi nauczycielskie kilku ka- 
płanów, którzy z całem poświęceniem sprawie szkolnej 
służyli. 

W dziale przeglądów literackich najwydatniejsze 
miejsce zajmuje krytyka ostatniej Chmielowskiego pra- 
cy „O Mickiewiezu”. Ocena, skreślona z widocznym 
gustem i bogata w uwagi literackie; niepotrzebnie 
wszelako porobiono autorowi zarzuty pro domo şua. 
Sprawozdanie o przekładzie angielskim „Tadeusza” już 
raz powoływaliśmy w Kurjerze, dlatego wracać już do 
niego nie będziemy. Traktat o głośnej dziś pracy p. 
Górskiego, recenzja dzieła Lessua, skreślona przez p. 
więcickiego, nareszcie trzy wyborne artykuły Kaszew- 
skiego, dotyczące wydawnictw literackich, rubrykę tę 
uzupełniają. 

Odcinek Bib/joteki p. n. „Kroniki paryskiej” obejmu- 
je sprawozdanie o spółczesnych publikacjach i dziełach 
konkursowych. Mowa instalacyjna Pasteura, rzut oka 
na ostatni utwór Renana i rzecz o produkcjach sceni- 
cznych, skreślone pociągającem piórem autorki, zain- 
teresować powinny szersze koło czytelników.  Dodaj- 
my, że ustępy z dramatu Coopera przełożono pięknym 
wierszem, Sprawozdanie z korespondencji o Chinach i 
wzmianka o pamiętnikach Borniera dział ten, jak zwy- 
kle, czynią nader zajmującym. W końcu pomieszczo- 
no pouczającą wzmiankę o pracy niemieckiej p. Żmi- 
grodzkiego. 

W ostatnim kwartale wprowadzono w Bi//jałece no- 
wość, a mianowicie „Kronike miesięczną”, w której 
znajdują pomieszczenie fakta z życia społecznego i szít- 
ki. Dla bibljografji wydzielono rubryżę oddzielną. 
W ten sposób w pierwszym dziale czytelnik znajduje 
wiele wiadomości na:bliżej go dotyczących, zestawio- 
nych w formie pogawędki. Zyskała na tem i bibljogra- 
fja, która, mając własny kącik, szerzej się rozsiąść mo- 
gta. Nekrojogja zamyka, jak zawsze każdy zeszyt, 
przywodząc smutne—memeal9 mort, N. 


WIADOMOSCI BIEŻĄCE, 

= Do Dirż. wied, donoszą z Berlina z wiarogo- 
dnych jakoby źródeł, iż berlińskie towarzystwo dys- 
kontowe postanowiło — wobec wypowiedzianych 
świeżo w prasie rosyjskiej podejrzeń co-do związku 
operacyj finansowych z celami polityeznemi—otwo- 
rzyć w Petersburgu i Berlinie podpisy na nabyte 
niedawno przez towarzystwo akcje kolei żelaznej 
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dąbrowskiej. Podpisy zostaną otwarte natychmiast 
po polepszeniu obecnego stanu giełd europejskich. 


= Główny zarząd poczt i telegrafów rozpoczął 
wydawnictwo obszernego dzieła p. t. „Przegląd sta- 
tystyki telegraficznej za czas od 1875-go do 1884-go 
roku”. 


= Kolej terespolska wprowadza z dniem 27-ym 
b. m. taryfę wyjątkową na przewóz łoju zwierzęce- 
go w pełnych fadunkac: wagonowych ze stacyj: Ro- 
stów nad Donem, Nachiczewań i Woroneż do stacyj 
Warszawa-Praga, Warszawa-Praga magazyny skła- 
dowe, Warszawa wiedeńska tranzyto, Pruszków, 
Sosnowice, Granica i Aleksandrów. 


= Wypłata dywidendy po 22 rs. 50 kop. od akcyj 
250-rublowych banku handlowego łódzkiego już się 
rozpoczęła pomiędzy innemi w banka handlowym w 
Warszawie. 


= Dnia 16-go maja odbędzie się w Łodzi piąte 
ogólne zgromadzenie akejonarjuszów Towarzystwa 
fabryk bawełnianych Karola Scheiblera. 


= W braku odpowiedniego miejsca dla składania 
śmieci wywożonych z miasta, ponieważ część nad- 
wiśla pomiędzy starym wodociągiem a Tamką ma 
być splantowaną i zadrzewioną, zarząd miejski 
polecił, aby wszystkie wozy ze śmieciem, gru- 
zami i ziemią zwróciły się do glinianek, których 
zasypanie, ze względu na bezpieczeństwo, jest ko- 
nięcznem. (Glinianek takich jest pięć: na rogu Grzy- 
bowskiej i Karolkowej, u zbiegu szosy Królewskiej 
z ulicą Jerozolimska, na drodze Górczewskiej, na 
ulicy Smoczej i na ulicy Dzikiej, 

= W czerwcu roku przyszłego kończy się kon- 
trakt kompanji asenizacyjnej z miastem 0 oczyszcza- 
nie ulic ze śniegu, błota itp. Kompanja pobiera ro- 
cznie za swoje usługi 54,620 rs. Nowa licytacja od- 
być się ma jeszcze w ciągu nadchodzącego lata. 


= Do dnia 1-go lipca r, b. odbierąć można przed- 
mioty, pozostawione przez pasażerów w ciągu 
czwartego kwartału r. z. w powozach i na stacjach 
kolei żelaznych wiedeńskiej i bydgoskiej, 


= W dniu 6-ym maja odbędzie się w tutejszym 
tattersalu licytacja na konie. 


= Przed dniem 18-ym maja ma być wniesioną do 
kasy miejskiej składka od ubezpieczenia za r. b. za- 
budowań w Warszawie i na Pradze. 


= W roku bieżącym w alejach Ujazdowskich 
rozpocząć się ma budowa okazałego pałacu, któ- 
rego właścicielem będzie jeden z tutejszych finan- 
sistów. 


= Od początku przyszłego roku szkolnego stu- 
denci uniwersytetu warszawskiego obowiązani będą 
nosić mundury według nowej formy, 


== Ks. Justyn Dawidowicz, kanonik konorowy 
żmudzki, mianowany został członkiem rady i profe- 
sorem akademji duchownej w Petersburgu, 


== Z teatru i muzyki. 

* Podobno powstał projekt odnowienia sali teatru 
Wielkiego. 

Roboty zostałyby dokonane w nadchodzącym se- 
zonie letnim. 

Wiadomość tę tak jednomyślnie pożądaną, witamy 
z żywem zadowoleniem; 

* Personel operetkowy teatru Małego otrzymał 
do nauki role z operetki Strausa „Baron cygański”. 

W obsadzie figurują panie: Filebornowa, Manow- 
ska, Majeranowska, Oswaldowa, Święcka i W oja- 
kowska, tudzież pp. Dyliński, Morozowicz, Misie- 
wicz, Nowicki, Rzecznik i Turezyński, 

„Baron cygański” wystawiony być ma stanowczo 
w połowie przyszłego miesiąca w teatrze Nowym 
(przy ulicy Królewskiej). 

* Panna Wisnowska wystąpi pierwszy raz po po- 
wrocie z urlopu w „Świecie nudów”. 

Komedja Paillerona daną będzie we wtorek przy- 
szlego tygodnia w teatrze Rozmaitości, 

* Panna Bondy, śpiewaczka dramatyczna, która 
ma kilikatrotnie ukazać się na tutejszej scenie, przy- 
była przed kilkoma dniami do Warszawy. 

Artystka da się podobno usłyszeć w tygodniu po- 
świątecznym. 


= Z wystawy pasyjnej. 

W dniu CA t „Chrystusa przed Piłatem” 
zwiedziło około sześciu tysięcy osób. » FA 

W dniu dzisiejszym od rana na wystawie znajdują 
się liczne tlumy. T= DXO , 

Zniżenie ceny wejścia osiągnęło zatem właściwy 
rezultat. i 

= Album piękności męskich. ( 

Album pięknych warszawiaków, zapowiadane 
przez pisma humorystyczne, bynajmniej du mytów 
nie należy. 

Jeden z tutejszych wydawców oddał pod - prasę 


litograficzną kolekcję portretów warszawiaków, od- 
znączających się pięknością. i 


KURJER WARSZAWSKI.—Dnia 23 kwietnia 1886 r. 
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gólny smak, tak nieprzyjemny, iż spożywanie, a 
więc i sprzedawanie wypieku okazało się niemo- 


Ha, Nostradamus nie darmo przepowiadał, że rok | żebnem. 


bieżący nie będzie zwyczajnym. 
= Konkurs rolniczy. 
Donosiliśmy juź w swoim czasie, że na konkursie 
Gazety rolniczej na temat: „Jak prowadzić gospodar- 
stwa”, między innemi odznaczoną została rozprawa 
p. Władysława Korzybskiego. 
Ze wzgłądn jednak, że rozprawa ta, zawierająca 
traktat o osuszaniu pól, wygłasza pod wielu wzglę- 
dami zupefnie nowe poglądy, mogące wywołać w 
rolnictwie ader doniosłe zmiany, przeto komisja 
konkursowa postanowiła obejrzeć na gruncie meljo- 
racje owe na gruncie dóbr Rudnika, do p. Korzyb- 
skiego należących. 
` W tym celu wybraną została oddzielna delegacja, 
mająca z wiosna udać się na miejsce. 
Ponieważ jednak z powodu opóźnionej wiosny nie 
było czasu, aby delegacja ta mogła się zebrać 
z odległych okolic kraju dla obejrzenia rzeczy w po- 
rze właściwej, przeto npoważniono do tego p. 
Józefa Jeziorańskiego, który w dniu 4-ym kwietnia 
zjechał do Rudnixa. 
"Otóż wedle sprawozdania p. Jeziorański, po dokła- 
dnem obejrzeniu. w tym majątku wszystkich pól 
ornych, znalazł je wszystkie zupełnie suche, bez wo- 
dy w bruzdach, gdy. tymczasem na polach sąsiednich 
świeciły kałuże wody. 
Ponieważ szczeg 
ukaże się niebawem w Gazecie rolniczeji w osobnej 
książce, przeto ogramiczymy się tu jedynie na 
wzmianee, że przyjęty przez p. Korzybskiego sposób 
osuszania „ate głównie na właściwym kierunku 
orki, urządzeniu rowów i przegonów, wymaga tylko 
przytem wnej znajomości położenia miejsco- 
wego i wielkiej wprawy. 
Zdaniem więc autora, nikt bez dokładnych wia- 
domości technicznych lub bez pomocy właściwego 
technika, urządzenia podobnego przedsiębrać nie po- 
winien. 
= Zachęta. 
W Towarzystwie ogrodniczem, które stale dąży 
do rozwoju ogrodnictwa krajowego, powstała poży- 
teczna myśl dostarczania właścicielom domów ró- 
źnych drzewek, szczególniej kasztanów i akacyj, 
w celu sadzenia ich przed posesjami. 
Dla zachęty drzewka mają* być udzieiane bez- 
płatnie i niektórzy ogrodnicy, członkowie Towarzy- 
stwa, zajmą się sadzeniem drzewek. 
Należy się spodziewać, iż właściciele wielu pose- 
syj skwapliwie tę ofiarę przyjmą, a z czasem ulice 


miasta mogą się znakomicie zadrzewić, 
AETAT TOWA 


we opisanie użytej metody 


= Do Kairu. 
Znajduje się jeszcze u nas wielu takich, co wierzą, 
że tylko to eo zagraniczne, paryskie lub londyńskie 
może być dobre, tymczasem cudzoziemey zaczynają 
w tym względzie dochodzić do zupelnie odmiennych 
pr ekonań. 
Najlepszym dowodem fakt, że jeden z tutejszych 
rękawiczników dostał w tych dniach zamówienie na 
zn.czną partję rękawiczek aż z Kairu. 
Co szezególniejsza, że właściciel jednej z pierwszo- 
rzędnych firm tamtejszych, który właśnie to zamó- 
wienie zrobił, jest- rodowitym francuzem 1 w liście 
swoim nadmienia, że dotychczas sprowadzał rękawi- 
czki do swego magazynu z Paryża, uważa jednak, 
że stosunek z Warszawą jest dla niego daleko ko- 
rzystniejszym, gdyż nietylko ceny są znacznie przy- 
stępniejsze, lecz i elegancja wyrobu nie pozostawia 
nic do życzenia. 
= Uporządkowanie. 
Skwer na ulicy Mylnej przed szpitalem ewange- 
lickim ma być tego lat otoczony barjerkami. 
Może go to zabezpieczy od dalszego zniszczenia. 


= Z targów. 
Na wszystkich targach, a zwłaszcza za Żelazn 
Bramą i na Starem Mieście, panował dziś niesły- 
-chauy ruch i ścisk. 
Zdaleka targi te podobne były do wielkiego a 
gwarnego mrowiska, 
Pomimo tego ceny wszelkich produktów spożyw- 
czych są dostępne i wcale niewyższe od zwyczaj- 
nych. 


== Ostrzeżenie. 

Z doświadczenia lat zeszłych wiadomem jest, że 

, złodzieje kieszonkowi podczas obchodu grobów w 
świątyniach, a zwłaszcza w porze popołudniowej, 
gdy jest większy natłok, zwykle operują kieszenie 
pobożnych. ' 
Pamiętając na to, należy mieć się na baczności 

„i w tym celu niniejsze ostrzeżenie zamieszczamy. 


= Zemsta. ? 
_ Dziś rano w pewnej cukierni właściciel, próbując 
ciasta upieczonego w ciągu nocy, zauważył szeze» 


Z wyprowadzonego doraźnie śledztwa okazało 
się, że Karol I., czeladnik, któremu wypiek ciasta 
był powierzony, domieszał do niego assafetydy. 

Parę kropel lotnego i fatalną woń wydającego 
płynu, wystarczyło do zepsucia całego wypieku. 

Badany z początku się zapierał, lecz następnie 
wyznał, iż chciał stę w ten sposób zemścić na pryn- 
cypale, który za pewne zaniedbanie skazał go na 
surową karę. 

Strata zrządzona wynosi 200 rs. 

Sprawca został pociągnięty do odpowiedzialności 
sądowej. 


== Ujęty. 

W drm onegdlajszym na Wierzbowej pani Liebiediewo- 
wa, kładąc portmonetkę do kieszeni, została potrąconą przez 
przechodnia tak silnie, iż woreczek upadł na ziemię. 

Przechodzeń ten w okamgnieniu podniósł portmonetkę za- 
wierającą 32 rs, i począł uciekać. ` 

Na krzyk poszkodowanej puszczono się za złodziejem w 
pogoń, ujęto go i odprowadzono do cyrkułu. 


== Kradzieże. 

W, kościele św. Jana p. Stefanji Morzowskiej, zamieszka- 
łej pod nrem 1-ym na Chmielnej, skradziono z kieszeni 
portmonetkę z 30-tu rablami.—Na Granicznej W. Husnero- 
wi skradziono z wozu pakę z towarem kolonjalnym, war- 
tości 200 rs.—Na Bednarskiej pod nrem 6-ym w mieszka- 
TAA Łnkomskiej spełniono kradzież różnych przedmiotów 
na rs. 


= Bójka. s 
W dniu wczorajszym na ulicy Wolność Karol Korman i 
yin domu Roman Zieliński wszczęli kłótnię, a następnie 
ikę. 
Pierwszy z nich, popchnięty przez przeciwnika, upadł tak 
nieszczęśliwie, iż uderzył głową o kamień. 
Rana jest niebezpieczna. 
7 Nieprzytomnego Z. odwieziono do szpitala Dzieciątka 
ezus. 


= Zulicy. 

W dniu wczorajszym środkiem Krakowskiego-Przedinie- 
ścia, naprzeciw gmachu komendantury, przechodził jakiś 
mężczyzna w Średnim wieku, dostatnio ubrany. 

Jednocześnie nadjechał wagon tramwajowy nr 19, którego 
woźniea w ostatniej chwili nie zdążył zahamować. 

Nieznajomy upadł i podniesiono go w stanie bezprzytom- 
nym. 

Okazało się, iż uległ zgnieceniu klatki piersiowej i po- 
łamaniu kilku żeber. 

Poszwankowanego odwieziono do szpitala św. Rocha, 

Według opinji lekarskiej, ofiarę smutnego wypadku tru- 
dno będzie przy życiu utrzymać. 

W kieszeniach ubrania nie znaleziono żadnego dowodu 
naprowadzającego na ślad osobistości ofiary. 

Śledztwo zostało zarządzone, 


C] Ogień, 

Nocy dzisiejszej w składzie kolonjalnym na Twardej pod 
nrem 3-im z niewiadomej przyczyny wynikł pożar. 

Ogień domownicy ugasili, lecz spaliło się sporo towaru 
wartości parnset rubli. 
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> Z Krakowa donoszą nam d. 22-go b. m.: Pod prze- 
wodnictwem ks. biskupa Dunajewskiego i prezydenta 
Szlachtowskiego zawiązał się u nas komitet dla niesie- 
nia pomocy pogorzelcom m. Stryja. Składki płyną dość 
obficie. Rada miejska na wczorajszem posiedzeniu u- 
chwaliła 1,500 złr. dla pogorzelców Stryja. — Komitet 
izby handlowej uchwalił urządzić w r. 1887-ym krajo- 
wą wystawę rękodzielniczo-przemysłową w Krakowie, 
która trwać będzie od 20-go sierpnia do końca września. 
Dokładny program ogłoszony będzie po opracowaniu go 
przez specjalną komisję. Komitet udaje się do wydzia- 
łu krajowego i do ministerjum z prośbą o zapomogę, a 
do rad powiatowych z prośbą opoparcie.—Prezesem ko- 
misji fizjograficznej Akademji umiejętności wybrany zo- 
stał ponownie dr. Kuczyński, a sekretarzem prof. Kul- 
czyński.—Na bankiecie nauczycielskim zebrano 297 złr. 
dla dotkniętych pożarem nauczycieli w Stryju. 

> Że Lwowa donoszą nam d. 21-go b. m.: Ze Stry- 
ja nadeuodzą jeszcze ciągle nowe szczegóły, dające do- 
kładny obraz okropnej katastrofy. Wczoraj wieczorem, 
wskutek siinego wiatru, pokazał się znown ogień w kil- 
kunastu miejscach, a szczególnie w tej części miasta, 
gdzie stał magistrat. To też pionierzy, którzy przybyli 
dzień przedtem do Stryja, rzucili się natychmiast na po- 
moc, nie dozwalając, aby ogień przeniósł się na niena- 
ruszoną jeszcze prawą stronę miasta, składającą się 
przeważnie z parterowych domków krytych słomą. Rzecz 
naturalna, Że na wieść o pożarze zjawiło się mnóstwo 
złodziei, którzy gospodarują jak we własnym domu. Kil- 
kunastu takich opryszków już aresztowano, a w braku 
więzienia, które spłonęło, zamknięto ich w koszarach. Obe- 
cnie utrzymuje na ulicach porządek wojsko, sprowadzo- 
ne osobnym pociagiem ze Lwowa. Stryjski komitet ra- 
tunkowy spełnia bardzo energicznie swoje zadanie. Ka- 
sę komitetu, z obawy przed nowym pożarem, umieszczo- 
no na dworcu kolei państwowej. Datki płyną ze wszys- 
tkich stron. Jak donoszą dzisiejsze telegramy z Wiednia, 
wszystkie pisma tamtejsze umieściły bardzo gorąco na- 
pisane artykuły, wzywając mieszkańców i rząd do jak- 
największych ofiar. Wyrażają one przekonanie, że miasto 
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| syjskich, nadzorca domn badań, kawaler orderów, P 
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Stryj w krótkim czasie będzie odbudowane. Ze LW“ 
odchodzą codziennie wielkie zapasy chleba i su%" 
które składają mieszkańcy w prezydjum magistratiy í 
wnież datki pieniężne płyną bardzo obficie. Doty 
stwierdzono śmierć 17-tu ludzi, spodziewają się jed”. 
że pod gruzami leży jeszcze znaczna ilość ciał ludzki 
w niektórych bowiem miejscach zawalonych. gruzami! 
je się uczuwać silna zgnilizna. Wczoraj odbyła się W 
miestnika, p. Zaleskiego, konferencja kilku wybitt 
szych osobistości, celem zawiązania „krajowego komi; 
tu pomocy”. Będzie on miał na celu rozwinięcie jagi 
obszerniejszej akcji ratunkowej, W skład tego komiti 
wejdzie kilkadziesiąt osób, a pierwsze posiedzenie ý 
będzie się jutro, o godz. 6-ej wieczorem. Pani Koch j 
ska, która opuściła wczoraj wieczór nasze miasto 1o 
mogła z powodu kontraktu wiążącego ją z operą W 
linie, urządzić koncertu na rzecz pogorzeleów, ofiaro*; 
200 zł. Wczorajsze przedstawienie w teatrze NB 4 
chód pogorzelców wypadło ped względem finans 
bardzo słabo, a to przedewszystkiem z winy dyr“ 
która dała sztukę wszystkim do syta znaną.—Pod P 


dzenie towarzystwa oświaty ludowej, Sprawozdanie”, 
statuje, że założone przez towarzystwo „czytelnie” gl 
we Lwowie, jak i na prowincji, rozwijają się P% 
pomyślnie. Towarzystwo posiada obecnie 6,439 © i 
podzielonych między czytelnie i bezpłatne wypoży 02%% 
Przychód w r. z. wynosił 1,952 złr. 11 ct. Zgrome gd 
nie uchwaliło udzielić ustępującemu wydziałowi u2" 
za skuteczną działalność, a w osobnej uchwale wý% gf 
ło przekonanie, że młodzież akademicka powinna I” 
przystępować do towarzystwa i przyczyniać się do; 
rzenia oświaty. Prezesem wybrany został ponowni* 4 
Hirschberg, —W krótce rozpocznie się sensacyjny Pf 
karny w sprawie upadłego niedawno zakładu zast? 4 
czo-kredytowego. Prokuratorja państwa wygotowa”yg 
akt oskarżenia przeciw dyrektorom tej instytucji, ? g) 
rych jeden, nazwiskiem Gamrat, przed upadkiem Mý 
ulotnił się ze Lwowa. (Gamrat, który ma przeby 
Rosji, poszukiwany jest listem gończym. 

x Wiedeńskie muzeum austrjackie okradł znó” y 
kiš Stepek, który się zbrodni tej jaż kilka razy 4% 
ści. Zabrał on mnóstwo sprzętów starożytnych: 


— Złożono w redakcji Kuriera warszawskiego: 
Na pogorzelców miasta Stryja. 
Kozłowska wdowa po fabrykancie powozów rs. 3» 
3, W. W. rs. 1, Tatersal warszawski rs. 7, dr. Som 
15, A. 818. 1. 
Dla biednych na święta. es 
M. B. rs. 1, A. K. rs. 1 kop. 30, Walenty Żwan W 
Jks. kanonik Trzemialski z Ostrołęki rs. 2 kops 36,, pł 
szewski kop. 50, J. Kw. rs. 3, bezim'ennie kop. 50, $ | 
50, L. T. rs. 1. „ok 
— Złożone w kółka urzędników kolejowych na 4 pf 
rzelców m. Stryja, a mianowicie od M. H. rs. 2, A: ph 
50, W. H. kop. 20, L. M. kop. 30, J. M. kop. 50, J: gd] 
20. F. N. kop. 20, R. W. kop. 50, L. kop. 50, M. kop. yi] 
Ch. kop. 40, A. T. kop. 50, H. J. kop. 60. Razem rs 
60, przy niniejszem załączają się. PŚ 
— Władysław i Alina Mencel składają dla biurs,q Af 
wyjątkowej rs. 10, na schronienie nauczycielek 1$% | 
pogorzelców m. Stryja rs. 5; razem rs. 25. gi 
— Zegarek srebrny znaleziony w dniu 17-ym b. cj 
do odebrania w kantorze Aurjera, 


a Z 
PA © Rx n* ap H ab gź jj 49”, 
24 

+ Ś. p. Jakub Broniewski, major wojsk cesarski j 


kiej lecz ciężkiej słabości, opatrzony św. sakrament? gie) 
kończył życie w dniu 22-im kwietnia 1886 roku, Y „ø 
lat 46. Pozostała żona i dzieci zapraszają krewnyoh, ; 
jaciół i znajomych na wyprowadzenie zwłok % si A 
Przemienienia Pańskiego przy ulicy Miodowej w doi 
kwietnia r. b., to jest w sobotę, o godzinie 5-0) 4? 
łudniu na cmentarz powązkowski. p 
+ Ś. p. Wacław Zaleski, student petersburskie8” y 4 
tutu leśnego, opatrzony św. sakramentami, zmarł "Z 
22-im kwietnia 1886 roku, przeżywszy lat 23. POS% gr 
smutku rodzice, bracia i siostra zapraszają krewn) k s 
jaciół i kolegów zmarłego na wyprowadzenie 2%" g" 
ścioła Narodzenia N. Marji Panny przy ulicy Lesz’ po w, 
24-ym kwietnia, to jest w sobotę o godzinie 3* 45668, 
łudniu. j “jat 
— B. p. Seweryn Heidenreich, przeżywszy g6 y 
zgasł w Bogu w Wiedniu dnia 21-go kwietnia tr , 
ri ż P f y ż o 5 god” 
Nieutuleni w żalu: matka, siostry i szwagier, f, ; Wo, 
tym ciosie zawiadamiają krewnych, przyjaciół PL 
mych, pa 3 
+ Szanownemu duchowieństwu, kolegom którzy í 
snych barkach ponieśli ciało ś.p. Wacława Kryński i 
miejsce wiecznego spoczynku, a także i znajom 
najszczersze podziękowanie rodzice i rodzeństwo, 


í 


Nadesłune- 


AŻ gą fast 
Miód lipiec po kop. 17:/,, 25 i 30 za pol zjądje 


it 
słoiku, poleca Jan Wróblewski z ulicy „e 


Skład futer, Penkala, 
walski, przyjmuje futra na przech 
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KURJER WARSZAWSKI.—Dnia 23 kwietnia 1886 r. 


z Cesarstwa. 


tym względem, w ocenianiu zasług ziemstw rosyj- 
skich, z autorem zgodzić się nie możemy, lubo uzna- 
jemy całą jego kompetencję i doniosłość dowodów, 


Berlińskie dzienniki przyniosły w tych dniach spra- | dotyczących właściwego Królestwa Polskiego.” 


wozdanie z posiedzenia pruskiej izby panów z dnia 
5-g0 b. m. Deputowany Kościelski—pisze Swiet— 
Wygłosił mowę, w której pochlebiał ks. Bismarkowi 
W sposób „najbardziej poniżający” i podżegał go 
przeciw Rosji. „Nie można—mówił p. Kościelski— 
nie szanować potęgi człowieka prowadzącego z na- 


Z ostatniej chwili, 


Daily News donoszą, iż pomiędzy mocarstwami to- 
czą się układy o podjęcie stanowczych środków 


mi walkę i żałujemy tego tylko, że wielki ten mąż | przeszkodzenia wybuchowi wojny pomiędzy Turcją 


stanu, kierujący losami Europy, występuje prze- 
©lwko nam. A pomimo to jednak polacy liczą głó- 
wnie na niego właśnie. Kto wie jaki obrót przybio- 
rą wypadki. Jeżeli nastąpią takie komplikacje, 
olska znajdzie się po stronie tego państwa, z któ- 
tem ją wiąże dziesięciowiekowa cywilizacja.” Wbrew 
powszechnie przyjętemu przekonaniu, że polacy po- 
Czytują ks. Bismarka za zdeklarowanego wroga 
Wszystkiego co polskie--objaśnia dalej Swie—polak 
P. Kościelski z wysokości trybuny. parlamentarnej 
swiadcza, że polacy liczą na ks. Bismarka, i że na- 
wet teraz jeszcze nie wyrzekają się nadziei, jaką po- 
adają w nim, jako w swoim obrońcy i opiekunie. 
„Uważają za potrzebne zapewnić go, że w razie gro- 
źnych międzynarodowych zawikłań cała Polska 
stanie po stronie Niemiec przeciw Rosji. Ks. Bis- 
Mark tępi polaków we wschodnich prowincjach 
Prus, wypędza ich ztamtąd, wywłaszcza ich z roli 
na korzyść kolonistów niemieckich, ucieka się do 
przymusowych środków germanizowania szkoly, ko 
Ciola, rodziny. Ale w swojej polityce kieruje się nie 
„Meprzyjaźnią względem polaków, lecz miłością do 
„Swojej ojczyzny. Co zaś do polaków zamieszkałych 
128 granicami Niemiec, to ks. Bismark nietylko nie 
est ich wrogiem ale owszem najlepszym przyjacie- 
em i najpewniejszą podporą. W odpowiedzi na to 
8. Bismark zaczął przemawiać w duchu p. Kościel- 
kiego, On, Bismark, jest naprawdę przyjacielem 
„Polaków. Nie życzył on sobie tylko spolonizowania 
Riemców, ale po za obrębem Niemiec żywi dla po- 
ków przyjaźń, tak że książę nietylko nie przedsta- 
Wil się jako przeciwnik idei przywrócenia Polski, 
ale nawet dał do zrozumienia, że jeżeli to nie będzie 
Wprost dotyczyło Niemiec, to nic nie będzie miał 
Przeciw temu. Oto co się nazywa prawdziwa przy- 
Jaźń! Polacy raz już byli igraszką w ręku francu- 
tów, czy czasem teraz z porady p. Kościelskiego nie 
Shea stać się igraszką niemców.” 


=. Nowoje wremja w ostatnim numerze rozpoczęło 


druk artykułu p.t. „Nasze położenie w Królestwie 
olskiem”. Autor artykułu, który niedawno zamie- 
w temże samem piśmie parę korespondencyj 

2 Radomia, zajmujących się głównie kwestją wło- 
lańską, tym razem ujął pióro w rękę, aby ode- 
Tzeć zarzut, zrobiony niedawno przez jeden z tygo- 
ów petersburskich społeczeństwu rosyjskiemu, 
jakoby nie znało i nie starało się nawet o należyte 
znanie warunków bytu w Królestwie Polskiem. 
Ygodnik, o którym mowa, powiada, że „glówną 
Tzyczyną nieznajomości Królestwa Polskiego jest 
rę organów miejscowych i centralnych, które 
Zięłyby sobie za zadanie poznać kraj, albo też były 

„ "omieczności poznania go: nie ma tam ziemstwa, 
k ma samorządu miejskiego, które nigdzie nie mo- 
S7 by funkcjonować z takim pożytkiem i bezpie- 
p, stwem, jak właśnie w Królestwie Polskiem.” 
gy jeciwko temu twierdzeniu występuje drukujący 
m obecnie w gazecie Nowoje wremja artykuł pod 
Tzytoczonym na początku tytułem. Dotąd wyszedł 
da wdzie dopiero jego początek, ale sama redakcja 
Zlennika w kilku dodanych od siebie słowach obja- 
Rze Y ch zawarla całą treść jego. „Wobec dzisiej- 
PR położenia rzeczy w Królestwie Polskiem i in- 
pz U Jaki obudziły pogłoski, które znalazły miej- 
go w prasie, o wprowadzeniu tam ogólno-rosyjskie- 
ję Morządu, szczególnego znaczenia nabiera za- 
<szczony dziś przez nas artykul. Autor dotyka 
aty? CO zrobili uezeni rosyjscy dla zbadania Króle- 
a Polskiego (że wspomnimy tu tylko znaną pra- 

tę, Atystyczną prof. imekoaki), a więcej jeszcze 
ale C4880 nie zrobili, tych przeszkód jakie tamo- 
megi, pracę ludziom wykształconym z pomiędzy ta- 
żę gy 29) rosyjskiej administracji. Okazuje się ztąd, 
wiedni, 2 oświaty ludowej nie stoi w kraju odpo- 
Milut 10 do widoków reformatora rosyjskiej Polski, 
kw na. Najlepiej widocznie postawiona jest spra- 
wz. ściańska; choć dają się słyszeć utyskiwania 
ale anta aaea w kraju liczbę ludności bezrolnej, 
objaw T Przytacza bardzo poważne przyczyny tego 
a wy ui powtarza nareszcie bardzo ważną pogłoskę 
tegu acowaniu dla Królestwa Polskiego przepisów 
tamen 2CyCh działalność banku włościańskiego dla 
stan Sarj ludności wiejskiej. Interesującą kwestję, 
azy aca rdzeń artykułu: czy możebnem jest te- 
ga prowadzenie w kraju ziemstwa—autor rozstrzy- 
du, p ZĄC0, zwłaszcza ze względu znajomości kra- 


; Powołując się przytem na prawdziwą Rosję. Pod 


i Grecją. Kreuzzeilung zapewnia, że Grecji ma być 
danym ośmiodniowy termin rozbrojenia; dotąd wsze- 
lako Rosja i Francja nie oświadezyly swego zdania. 
W każdym razie W. Porta wyszle do Aten swe ulti- 
matum. 

Przy wyborach do zgromadzenia narodowego na 
Krecie odniosła ogólne zwycięstwo partja unj oni- 
stów, żądająca połączenia z Grocją. 

Poseł pruski przy Watykanie, p. Schloetzer, udał 
się w dniu 21-ym b. m. z powrotem do Rzymu, 

Z Monachjam donoszą, że uregulowanie finansów 
króla Ludwika uważanem jest za więcej niż praw- 
dopodobne. Zajętemu tą sprawą prezesowi mini- 
strów Lutzowi oświadczył król, iż gotów jest zgo- 
dzić się na jego postanowienia, ale pragnie poznać 
osobiście każdy szczegół prowadzonej operacji. Ta- 
kowa odbywa się w charakterze prywatnym za zgo- 
dą agnatów królewskich. Dalsze roboty około roz- 
poczętych przez króla kosztownych budowli mają 
być zaniechane. 

Herbert Gladstone, syn prezesa ministrów, wygło- 
sił na dorocznem zgromadzeniu jednego z klubów li- 
beralnych mowę, w której oświadczył, iż jest rzeczą 
prawdopodobną, że wyborcy niebawem będą mu- 
sieli przystąpić do urn wyborczych. Odroczenie dru- 
giego czytania w izbie gmin projektu o samorzą dzie 
irlandzkim z d. 6-g0 na 10-ty maja nastąpiło z po- 
wodu, iż dzień 6-ty maja jest rocznicą zamordowa- 
nia lorda Cavendisha w parku Fenix. 

Cholera przeniosła się z Brindisi do Lecce, miasta 
stołecznego prowincji tegoż nazwiska. 

Z Mandalayu, stolicy Birmy, świeżo owładniętej 
przez anglików, telegrafują, iż w dniu 15-ym b. m. 
(nowy rok w Birmie) miasto to podpalone zostało 
z rozkazu pretendenta do tronu, Myinzaing, przez 
szajkę rabusiów na sześciu rogach. Spłonęło kilka- 
set domów, w tej liczbie wiele zabudowań rzą- 
dowych. 


Z POŻARU STRYJA. 


(Sprawozdanie telegraficzne „Kurjera warsz.”) 


Lwow 21-g0 kwietnia, —Urzędowy raport o po- 
żarze Stryja konstatuje krótko i węzłowato, że kwi- 
tnące to miasto przestało istnieć. Ocalała tylko tz. 
stara część Stryja, położona z prawej strony, a skła- 
dająca się ze stu niespełna podupadtych domostw. 
W istotnem unieście ocalały tylko dom techniczny 
kolei stryjsko-beskidzkiej, kościoły grecko-katolieki 
i ewangelicki, dom burmistrza dra Fruchtmana, 
dworzec kolei państwowej i domy siedmiu czy ośmiu 
właścicieli. Dworzec byłej kolei naddniestrzańskiej 
spłonął, jak również dwie apteki. 

Kupcy ponieśli szczególnie wielkie straty, ponie- 
waż na zbliżające się święta nagromadzili znaczne 
zapasy. Firma Waldmana na dzień przed pożarem 
otrzymała z Wiednia towarów modnych za 10,000 
złr., których jeszcze nie miano czasu rozpakować, 
Wielka firma Lechickiego i Kosterkiewicza zgroma- 


dziła na targ świąteczny towarów za 50,000 złr. ; 


Wszystko to spaliło się do szezętu. 

Lekarze dr. Serkowski i dr. Elektorowicz z całe- 
go mienia uratowali tylko suknie, które mieli na 
sobie. 

Największe straty majątkowe poniosły osoby, któ- 
re ufając w wytrzymałość ogniotrwałych kas wert- 
heimowskich złożyły w nich wszystkie pieniądze i 
kosztowności. Kasy te stopiły się w straszliwym 
żarze doszczętnie. 

W ten sposób ludzie, którzy dniem wprzódy byli 
krociowymi panami, zeszli odrazu na prostych że- 
braków. Do tej kategorji należy prawie cała zamo- 
żniejsza, inteligentna i kupiecka ludność Stryja. 

U rabina spłonęło 70,000 złr. pieniędzy siero- 
cińskich. 

Ile spaliło się żywcem osób dotąd niepodobna 
obliczyć. Przypuszczają wedle najświeższych obli- 
czeń, że 65, jakkolwiek zwłok zwęglonych znalezio- 
no dotąd ledwie około 20. 


Wiadomość, że dyrektor szkoły normalnej Hołu- 
bowicz zginął, na szczęście nie sprawdziła się, tyl- 
ko jego córka uległa straszliwemu poparzeniu. 

Około dwudziestu chorych w szpitalu zostało udu- 
szonych przez dym; tyleż conajmniej dzieci udusiło 
się w ten sposób. W sklepie złotnika Herschdorfera 
czeladnik przedstawiał istotnie „palącą się po- 
chodnię”. 

Przeszło 2,000 starowierców żydowskich koczuje 
pod miastem, ponieważ religia nie pozwala im w 
porze świątecznej podróżować, 

Wielu urzędników i nauczycieli pozostało bez 
okrycia i szezątków mienia. Wiele osób chorych cka- 
zuje początki obłąkania. 

Pomiędzy pogorzeleami zaczynają grasować cho- 
roby. Ze Lwowa wysłano tam lekarzy. 

Na dworcu kolei państwowej urzęduje bez przer- 
wy komitet ratunkowy pod przewodnictwem baro- 
na Zygmunta Romaszkana. 

We wnętrzu miasta panuje cisza cmentarna. Tyi- 
ko w uroczej Olszynie przedmiejskiej widać nieco 
ruchu. Handel zupełnie ustał. 

We Lwowie ukovstytuował się wczoraj krajowy 
komitet pomocy pod przewodnictwem namiestnika 
Zaleskiego.  Wiceprezesem komitetu jest książę 
Adam Sapieha. ; 

Burmistrz stryjski oblicza, iż spaliło się 325 real- 
ności, 643 domów. Bez dachu pozostało 868 rodzin. 

Ubezpieczenia towarzystwa krakowskiego prze- 
noszą 400,000 złr., innych towarzystw 180,000 złr. 

Dotychczasowe składki przyniosły 20,000 złr. 
Na odbudowanie miasta, odpowiadające koniecznym 
wymaganiom, potrzeba 2,500,000 złr., na najpilniej- 
sze potrzeby wymaganą jest suma przynajmniej 
800,000 złr. 

Komitet pomocy uchwalił na wniosek posła Abra- 
hamowiceza poczynić natychmiastowe kroki u rządu, 
celem wyjednania dla Stryja pożyczki bezprocento- 
wej lub'najniżej oprocentowanej. 

Krajowy radea zdrowia, dr. Biesiadecki, zwrócił 
szczególną uwagą komitetu na potrzebę przyjścia z 
pomocą lekarzom, urzędnikom, nauczycielom i kup- 
com, których straty obliczają na 1,800,000 zir. 


TELEGRAMY 
„KURJERA WARSZAWSKIEGO”, 


(Ajencja północna.) 

Ateny 23-go kwietnia. — Pomiędzy przedniemi 
strażami nastąpiła wymiana strzałów, która wszak- 
że nie pociągnęła za sobą żadnych następstw. Strat 
żadnych nie było. Ultimatum mocarstw jest spodzie- 
wanem w każdej chwili. ! 

Petersburg 20-g0 kwietnia. — Journal de St, 
Petersbourg donosi, że wszystkie mocarstwa podzie- 
lają wniosek Anglji co do zbiorowego nacisku na 
Grecję o rozbrojenie. Journal jest zdania, że spełnia- 
jąc życzenia Europy, Grecja tem samem na przy- 
szłość nabywa nowych praw do troskliwości Europy 
o niąima nadzieję, żetym razem starania mo- 
carstw zostaną uwieńczone skutkiem, 


GIEŁDA. 


Warszawa, d. 23-go kwietnia 1886 r. 

Za weksle długoterminowe na Berlin 50.22, bez 
ruchu. Krótkoterminowe 50,07'/,, 50.05 przy żąda- 
niu 50.121/,. 

Na Londyn 10.20 — w żądaniu, płacono 10.18. 

Na Paryż 40.75 i w niewielkich ilościach sprzeda- 
no po 40.67!/, i 40.70. 

Na Wieden 81.15, bez obrotu. 

Listy likwidacyjne 91.50 i 91, wedle wielkości 
odcinków. Płacono 91.25 i 90.70. 

Pożyczki wschodnie wszystkich emisyj, oprócz 
pięćdziesiątek, po 99.75 ofiarowano. 

Listy zastawne ziemskie serji I-szej po 100.20, 
kupić by można. Serja V-ta 97.90, za większe pła- 
cono 97.65 i 97.70. - a 

Listy zastawne miejskie 97.25, 96.90, 96 i 95.60— 
bez ruchu. i 

Obligi 93 w żądaniu za większe sztuki, za które 

łacono 92.75, małe 100-rublowe w znacznej ilo- 
ci na zlecenie pewnej instytucji sprzedane zostały 


po 92. 
Godzina 12. Usposobienie niezmienione. Ruch 
żaden. d. W | 


Szkoła prywatna męzka 
dla dzieci wyznania Mojżeszowego, przy ulicy Twar- 
dej nr 14a, zawiadamia, iż zapis uczniów, odbywa 
się codziennie od g. 9—2 po południu. 

(1555) Przełożony Q. Friedberg. 

408) Długotrwałe zapory oraz katary ki- 
szel leczą się skutecznie kombinacją hydropatji 
z massażem. Zakład leczniczy. Oboźna 5. 


— - — Beniysta | B. Gutzmann, Królewska 
nr 3, róg Krakowskiego-Przedmieścia, najlepsze zę- 
bA sztuczne po rs. 2. Reperuje i przerabia zeby. 1438 


-— - Adwokat przysięgli y Franciszek 
Zdż żarski, otworzył kancelarję w Skiernie= 
awicach i przyjmuje interesantów ze sprawami do 
ic liwia instancyj sądowych. ka ad 


_— Jan Urbanowicz, adwokat prz 
sięgły, przyjmuje rano do 10, po południu o Ys 
do 8. Wluga 26 (Eldorado). (1534) 


| Jedyne w Warszawie (486. 


ace Pierniki 


z czystego młodu w wielkim wyborze w składzie 
Muzeum Pszczelniczego przy ulicy Wierz- 
bowej nr 8 wgmachu Teatralnym. Tamże znakomity 


Ocet Miodowy. 


Skład Główny Opar ray: 


Charles & Henri Wandevin & Co. w 
Antwerpji Frawdziwe La Maravilla w 
cenie rs. AO za 100 szt, oraz inne tejże firmy 
od 11 rs. do 20 rs. 


Walery Gawiński 


Mrakowskie- Przedmieście nr 5. 


(473) 


Sklep wyrobów platerowanych 
fabryki FFichert i Wolberg oraz wyrobów 
po zwiniętej fabryce pod firmą Hłzodkiewicz, 
Zaborowski i Surzycki, przeniesiony z0- 
stał na dHdrakowskie= Przedmieście nr 
39 obok hotelu Saskiego, Rabat hurtowy 259%, 
od cen fabrycznych. $ 469) 


z pa m lae 
Drie 238 -go kwietnia 1686 r. 


Ee iełdy 
Weksle: Fe ELA 


Ferlin 100 mar. z krótk. ter. OE —— 
lionóyn 1 funt ster. 10.2 —— 


KURJER WABSZA WSKI—Unia 23 kwietnia 1886 y. 


| 
j 
| 
-| wy robioną, z powodu słabośsi zdrowia właścicielki, 
M 
| 


Wartość kuponów: 
(Fo potrąceniu podatku skarbowego. 
Od Listów zast. nowych 5%, kop. 1593/4 
Od Listów z. 
Od Listów zast, m. Łodzi kop. 227 
Od Listów likwidacyjnych kop. 152 


Nr 1135 
INTERES KORZYSTNY, | „PR AWD A il 
egzystuj: cy od lat 15-tu z powodzeniem i klijentelą | LE 
| KI powyższę nazwę nowemu gatunkowi, 
| mam niepłonią nadzieję, że smakiem i dobrocią 
wytrzyma najstrowszą krytykę, stanie po za wszel- 
ka konkurencją, słowem w zupełności usprawie= 


dliwi swe miano. 
Proszę Szanownych zwolenników dobrych papie: 


jest do odstąpienia od l-go lipca r. b., kapitał po- 
trzebny rıb. 6,000. Wiadomość u p. Kiwapiń- 
(1038 | 


skiego, adwokata, Świętojerska nr 16. 


| i rosów, aby naby wając moje papierosy pod nazwą 
„IPrawda” w ećnie kopiejek 60 za 100.sztuk, 
| W celu wyprzedania rączyli zwrócić uwagę na takowe, a bezwątpienią, 


przekonają się © tem co wyżej powiedziałem. 
Papierosy „Prawda w pakunkach. po 100; 
25, 101 5 sztuk, nadesłałem do znaczniejszych skła-, 
dów tabaczny ch i dystrybucyj w Warszawie i na 
prowineji. (465), 


J. L. Szereszewski, < 
_„Eabrykant łabaczny_ w Grodnie, 


— Wina węgierskie znane z dobroci, czy 
sie naturalne, w handlu «Ff, Hdorneckie- 
go, Nowy- Swiat nr 26 nowy. (415) 


ze wyroby złote, srebra 


BIŻUTERIA SREBRNA 


po cenach niezwykle nizkich 
w Magazynie Jubilerskim 


M. MANKIELEWICZĄ 


w gmachu Teatru pod filarami. 


Bo bucików damskich!! 
Lakier czarny i złoty 
Glazura czarna w flakonach z gąbeczką u 
korka polecają składy $. GLENS IK, KEGO, 


—  Najtańs 


ne i brytaniowe u Jubiiera Józefa 
Betchera, Marszałkowska 65/139, 


Nowy-Świat 69. 


(435) 1 


— Właścicielka magazynu 1 mód Helena 
Zbraniecka, dawniej S. Kotarska, powróciła 
z zagranicy, Nowy- Świat nr 70. (1557 


Wyborowa Herbatę 
firmy ©. A. kioreszczeniko w Moskwie, 


poleca MK. ED. ŁAPUŃNSKAI 
6 Włodzimierska 6. „ (386: 


Senatorska 32. (374) 


BOM MUROWANY, 
3 morgi grunta paprzeciwko stacji, włóka grntu do 
sprzedania w Grodzisku. Wiadomość: Chmielna 9/13 
między 3 i 4 godziną, mieszkania 12. (1484) 


= Cygara prawdziwe  Mavawilia fa- 
bryki Charles ģ& fienvi Waudevin $ ©. 
w Antwerpji, pakowane po 5, 10, 25i 100 sztuk, na- 
deszły do składu cygar hawańskich Edwarda Westfal 
ul. Wierzbowa dom hr. Lud. Krasińskiego, (1409) 


Zakład zegarmistrzowski 
LUDWIKA LILPOP, 


istniejący od roku 1822 na placu Teatralnym, 


przeniesiony został na ulice Senatorska nr 10,2 


obok składu Futer pp. Tekina. Bober i Kowalski. 


ZZ Z O R Z 


si Apadać detaliczna. —Pp, handlującym rabat. 


mó Mapelusze i czapki odznaczone Da o0- 
stątniej wystawie medalem, najkorzystniej 
radzimy kupować u Hruchiinskiego;, 
Marszatkowska nr i39. 


"KORESPONDENCJA PRYWATNĄ. 


Eleonorze od H. W. 


| W sobotę od 10.do 12 w południe czekać będę na 
Ciebie w owocowej alei. Proszę o przybycie... (1554. 


WF í ZERA 3 ET 
Zapałki Angielskie! 
PR Oczekiwane, nadeszły do Składu W. 
$ Dzisiewskiego, ul. Marszałkow- 
JĄ ska W 445, dom 5-ty od ulicy Kró- 
+ Jayalah | 741 


[E S 
a a w AN S O A ZZ a 


PROMENADA 


(mieści się za rogatką Belwederską) 
w Niedzielę d. 25, Poniedziałęk d. 26 i we 


m. Warsz, s, li Ik 29 


Wtorek 27 Kwietnia 1886 r. 
1) Przedstawienie trappy dramatycznej. 
2) Koncert. 


PANNY 


nz dolgraag to sfaników i spódnic. potrzebne 


jest bardzo pięknym lasem, który jest o kil- | jj zarazem płyn do odświeżania 37 
ka kroków od lokalów. — Wiadomość ną > 


Ignacy Rothstein, H 
843R Ki | miejscu lub Aleja-Jerozolimska M: 26 (70), 
SU mieszk. 20 645 


ję trza i perfumę „w plk 
pA lońsk jej 


0 
1078 


40 


POWZIŁOWIA 122. 


” 
Paryż 100 franków. s.. | 50 75 --— Targi , 3) Wielka illnminacja. CORET ATAEA TE 
W 100 guld. 8115 | —— Początek o godz. 7 wieczorem. spy 
mł ją; dad jay” NA PLACU WITKOWSKIEGO. R wa Ji -1 KOL LER „Świeżo otrzymany 
4, Listy ab kj z r 1869 al 10020] aa Dnia 16-go kwietnia 1886 r. EPOKA PIECA © ARIS: 
A m.| 100.20) —— Pud Korzec A 
Listy Zast. m. Warsz. serji p ne —— od | do | od { do Magazyn Obuwia faj 
U ` 1) 86. io kopiejek M R 
k j » 96-— | irrem/| Puzoń: 249 mó, 1 ord. . [2 O A 3 KarolajKassenberga, „83 poleca Kantor A. W. Koszalskiego, ŚP 
+. zdaaftodeti I Logi APT, x a pstra i dobra| — |- | 600] 6 630 | | przeniesiony z Krak.-Przedmie- |$ zzyzka M 31. 
I mite kwidac jjne duże | 91.60 Gie p „ biała — 665| — ścia na ulicę Trębacką M 7, jg 
mało Poj | uz zi z wy ra 28 funt, = | = => 8 kę 1-sze p od Made A 798 3 > 
; pr ma yto wyborowe |= s ; zy pan ZE 
i s. ty Bania da z > pti z ki i ÄRT średnie (stare) . — | = | 4350) 480 | 5 
A ale] Kawiarnia || 
) Pożyczka wschodnia ra. 100) 99.75 | =a | geczmień 2i4 rzęd. OE] — |= | | |ë 
Ji v rs. 100|-99.75 |- —=—=— Gryka SEANS yori 1 | — 322| 355 | znana od lat kilay ulicy Królewskiej, | j% 
111 rs. 100| 99.75 | —=.=— y ik IE cA AL I | wprost Ogrodu Saskiego, poleca na nadcho- r: 
Listy wileńskie diugotst b=] | Uhmm p ŚOW T Mut aika i =i dzące święta, wielki wybór Ciast, Babek q 
Akci BI Ritak on sów! aa ft |L |Z |Z | parzonych funt 25 kop. 120 kop., placki wa- o 
RH e sdm igacje aręth pol je aae l PES 20 aa) pa” nilowe z serem i migdałami, oraz Mazurki A 
% YO X.: Eiga, t: is 98.7 T| wjeńwiaki* , LI4. BOROWE JES ez i Pa, znane z dobroci ipo bar- ra 
Aleje (r. że! warsz.=b. rs. 100 EYT uyal Masło świeże fint . 8 257 4 Morii 67M Śzęnownej Pobiżności = oap pig opp lioa e 
Akcje dr żel. warsz.-terespol.| —— | —— „ Solone pad , „ „| = | — | — | — J A. ZAKRZEWSKI. i 
: r. EA hig Zaki -m | =m Ey sj .d.... = r = > —ANNN—Ł22 LLC | ZA : s z 
Akcje Fonku handl, w Warsz.| = — . E kor "R - 
Akcje Fanku dysk. w Warsz, asm JEA Drzewa opał. twar.s. kub.| — | — | — | — | BR LABORATORIUM APTEKA A 
Akcje tanku handi. w Łodzi] —— | —— r „_. miękki „ | —|—|— | — | BB 
akcje warsz. Tow. ub. od ogn.| —— | —— k zs 5 b Russyana, 
SRNE warsz. kaja łeb cnkru| — — | —— Cena 0KOW ity: f Iki l : M. Ulica Hr. Eonpmis e Pa 
Akcje Tow. fab.cnkruJózefów| —, o: z ode Pe nowo-urządzona, z wszelkiemi wygodami | Zok adchod t połecH 
Akcje Lobrzel.Tow. fab. cukru 24 GD, kreci 4 Bo SEE "a w punkcie handl., róg ulicy Ordynackiej i No- | NIK God, taniej NANA pW 
Akcje Tow. Lilpop, Rau iLew.| —— | <= . 8. p. wego-Światu, z dwoma sklepami na pieczy- | $ famy w najwyborniejszych gatunkach! 
Akcje 1 vw. sakt. przędz Zaw.| <> | = garniec ry. 2 je 64 wo, 5 których jeden sklep od 2 AA da data ya | BA zwracając szczególną Pawa Fr Z wa 
Pi 7 mee ZOT: rz "FO est do wydzierżawienia w każdym czasie-— , Ff ch i omni róló 
odb > edania 2 powodu wyjżzdu F, s | Wiadomość u właściciela domu na Nowymi- | o VOo St Rome, 
Ka gtk | mę Świecie X 62 nowy. 828 G ponsx, Ylang-Vlang.” Gy. 
Í : F a ma a, Maszyn de rania, My torów dobrych a nie drowich PAOD d 
dwn-osobowa, używana, DEC stanie, do m p + Letnie Mieszkania. | A Bukiet 1 Bóleał się gi (287 
para jednegą konia.—Wiadomość: Brac- | , połączone z yżymaczką i Ma- § Ww Glinki da | KA liari ji irrar ec 
i8, w'stangréta Antoniego, do godzi- | $A giem, najpraktyczniejsze zĄdotychczas gą | Lg az pipip od stacji | B Eau de Cologne deuble i triply- 
ny Aż-tej w poludnie. 185 znanych, dla zamożniejs: jszych domów, kad | gara, zajścia yi- nieja ka aaa | R Bay-rum amerykański, mająć |- 
; Z pea PAP di warzywa i różne produkta gospodlartkie, je | i szeme zastosowanie jako mowiąch, 
| - kre: koteż magiel, miejscowość powyższa, otoczona | środek do mycia głowy, sta 
| 2 | 
IE I 


Z ayazynu W. Kwiatkowskiego. 
ulica "Niecała KL 817 = 


ESY Pe o rę my n „Ka Ya 
„F,* 5 t 
ój 


za MA 1186 KUBJER WARSZA WSKI.—Dnia 23 kwietnia 1888 i 7. 


«nd | WIR WGA 


an WINA 1 WEGIERSKIE, 
od.75 kop. do rs. 1.20 za butelke dobrego zieleniaku, 


Fr caei ha białe i czerwone, Ekemiaki oryginalne, Śliwo- 

wieę Węgierską starą, oraz Wiwo i Porter Angielski, 
A WINA CZERWONE od 60 kop. do 9 rubli, n 
| WINA HISZPAÑSKIE: i reńskie, EJ. 


polecą 
| BUM, ARAN, KONIAK, LIKTERY zagra- | 


SSEREŻ124A.20 WY TLI 
A. ROESLER & Comp. 
Ba miczmne i 
> WÓWKA KRAJOWE: 


A) „ Elektoralna Wr f, wprost Banku. 
s all Snładamia i Kolacje jak maka "BE i 874R 
; Wszelkie towary kolonjalne i potrzeby do | 
$ einst, odl cen najniższych, w obfitym doborze, Bbuijom, | 
f 


|È Ekstrakt mięsny, @eet do przypraw stołowych, Miw= | 
my saray, Kaparys oraz €bltwę Nitejską najlepszą, poleca | 


„Mam zaszczyt E do` wiadomości Sz. Kbisówodtów Win Z mych win- T ; 
nie 1 składów, że takowe nabywać można w sklepach następujących firm: |Ę 


W WARSZAWIE: 
Aadrsòjawriai; handel kolonjalny, Kościelna X 20. 
Bartold, owocarnia, ul. Ma:szaikowska M 20. 
Białkowski, skład win i towarów kolonjalnych Marszałkowska M 16. 


Biernacki, — róg Chmielnej i Zielnej M 1. SK LAD 3 KRUPECKIEGO | 
„Baytel, owocarnia, Długa NAT SK y k 
"Braun, skład win i towarów ko:oujalnych, Ma'szałkowska M 19. ł w tą 
Buchowski, pa PARE =a Marszajkowska M 84 A mędriązh: Nr 2, wprost Rymarskiej, GR | 
Czerski, m Wz = Nowy-Świat M 64. i 3 AB $ 
Fiorentini, = TE — Królewska. 4:37. a ! x ; ; i 
Jaroszowice, © Z — 2. Marszałtowska 58 nowy pea FTSE i 
-Kiersz, m m = Tosno X 42 | liwi Ni sk Vier 
Bnowiakowski, sfońog= zz róg W zpólej > Kruss i; i ? Ni cej | ą S rge 
u a a z% Be lme $-go Aleksandra M 3. 
aż zelowski, st bs = Marszalkowska z ja IWỌ icejS tą UPRNE, r ta 
| ; — = = óg Chniełnej i Wielkiej 38. nii = [A 
Pawłowska, 22 = zg Capen) | Baeki Uoty wyborowe z fabryki W. Trentler w Wowej-Alekanieji. |. 
uchalsk — — — fowy-Świat TOPOS A 
Rokowski, = — =. NewS X 68 Farby do jajek, Sól stołową, Szafran, Waniiję, |. 
= — — ekto < Fel 
Wileński, - = — Mokotowska X 15. ò IA PORY TOLARS 
$ imienia, EZ aa | zr radz PRA zdaj 4 A P Skład Materjalów Aptecznyck j 
iszniewski, — m — róg Świętojańskiej apiecka. Ka | 8 y a . 1t w sA 
W nórowski. — = — Tw N f i as OT 1O* 
Wnorówski. ry BIE" min A Wiktora Waligórskiego. 


Warszawska Owocarnia — Senatorska NZ 


* a NA PROWINCJI: 
w Białostoku u Zorna, w Łowiczu u Zyóreckiegc, 
w Brześciu Litewskim u Interde- w Mszczonowie u Sl:arzyńskiege. 


lai u kutiaszewa. z 
w kwangroczie u Smirnowa, w Grodzisku u Knastr'a. 


Nowy-Świat N 42, w Warszawie. 836R 


o w Ostrowie u Golämana i Keplowiczn. 
t w koda a s oraa ža- ul. | w Piotrkowie u Tamylina. Wina Francuzkie kiato i czerwone, Wina Wogiorskio EO ne .i słodkie, 
Piotrkowskiej, ; | w Suwałkach u Pachuckiego. na gąsiorki, garnce, kwarty, butelki i pół butelki, w wyborowych gatunkach, 


Gognaki, Rumy i Araki białe, bardzo stare. 
Wódki stołowe oczyszczóne Po żeby i Bokmana. 
Wódki, Likiery zagraniczne Ove. sadi 
Porter, Piwo gielskie, a e i Bawarskie. 
Herbata Br. Popowa i własnej firmy. 

wszelkie towary kolonjalne w najlepszych gatunkach, rne konserwy. Oliwa 
Nicejska najświeższa. SER 


POLECA HANDEL WIN. 
| JOZEFA PURWIN. 


SKŁADY Hurtowe: w Charkowie, Odessie, Jarmarku Niżegorodzkim i $ 


MS” w Warszawie. Senatorska Nr 25. "Zig 


Przy składzie = wnym'w Warszawie, znajdują się Wina wsze!- 
„kich h marek, oraz Wódki zarówno rosyjskie jak i zagraniczne. 


M. san szal: ZUCALOW. 


m Złótycja ee srebrnych Medali 1. fl. 


(Najwyższe odznaczenia). 


"EKSTRAKT mięsny płynny 1 stały 
CLELLS 


z fkuenes Ayres (Ameryka południowa), 

Użyty z gorącą wodą, daje w jednej chwili wyborny 
rosół, jako przyprawa do wszelkich zup, sosów, potraw, galaret, sałat 
I t. p. szczególniej się poleca. Zawierając w swym składzie 8*/, białka 
i opóehogo (peptonu), służy jako środek wzmacn'ający i odżywia- 
Jący dla osób slabych; przez ogół WW. PP. Lekarzy zalecany. 

Do nabycia we fliakonach i słoikach, we wszystkich składach 
towarów EEIN spoż sain aptecznych | ły M p. R 


| CZYSTE NATURALNE | 
W ina Węgierskie, Francuzkie, 


oraz wszelkie inne gatunki, jakoteż prawdziwy Cognac francuzki i Likie- 

ry zagraniczne, polecamy po cenach umiarkowanych —Szczególnie zwraca- 

my na to uwagę Sz. panów lekarzy, chorych i rekonwalescentów. 
Obstul f; prowincji KORONY się bezzwłocznie za zaliczeniem. 


SIMON I STECKI, 


Krakowskie-Przedmieście X 38. 
TZDWE: owija 15,—Elektoralna 5. 


Nowy transport 
znanej dobroci papierosów 


Kit TOWARZYSTWA „ŁAFĘRMĘ: 


| Kair, Petersburskie, po r. 1 za 100 gl 
Cud, Amatorskie, po kop. 60 za 100 szt 
Słowik po kop. 50 za 100 sztuk. 


ca | | Do majątku ziemskiego wa, 30 włók 
W kolie intr gb ziemi ornej z bardzo postępowem gospodar- 
stwem, potrzebny jest od 1-gó Lipca r. b. 
zapewnia założenie w Rosgsji R d b 
: ządca ezżenny, 
l JNATSIWA 1740W6 (0, wieku średniego, posiadający oprócz grunto- 


wnych wiadomości foprerepareh, kilkuma- 


według mojego nowego systemu. sto Jętnią praktyk paroh znan: S 
Na zapytania bezzwłocznie odpowiadam. roju g gos ae ME ktanci zec 
złóży iurze Ogłoszeń pp. 


Max So nnenschein, chmana i Frendlera, Senatorska Raj- 


Technik małynarski.| sweje oferty pod lit. W. R. wraz z krótką 
Specjalista młynów ryżowych, oraz fabryk ano zjaw pytę == naj- 
przetworów z jarzyn i grochu. J 


Wiedeń, V- Griingesse 13. 885R 
Świeżo otrzymane W GRODZISKU, 
kolej Warszawsko-Wiedeńska. 
Osoba z dobrem wychowaniem rzyj. 
mnje va tewm no a panienki od 
U 


| | doskonałe, poleca RAY Ww. ai wi) zapewniając im o opigke m E ai Adres 
| Świętokrzyzka X% 3 i „stacja pocztowa 837 


Nadszedł do składów TI) 


J. ROSENBL 


EA 
SE” ad ONZ, 


r 


m— A WNN 


KURJER WARSZAWSKI.—Dnia 23 kwietnia 1886 r. 


ANN m M: 


SKŁAD WLÓCZEK, FILOZELI 


iROŻNYCH ROBÓT KANWOWYCH 
EI. SCHIW UJ, 


iąt x 53, naprzeciw apteki pana Lilpop. 
rolecam WW. Paniom w dużym wyborze: Włóczki, Filozele, Pele, Kanwy 


Desenie, różne gotowe 


„ atłasie, pluszu i 


kanwie. Przytem „to 


na 
wary galanteryjne i niciarskie. — Zamówienia z prowineji akuratnie załatwiam. 690 


ER. Seih äv unjo 


klowanemi główkami. 


dowe syłonów. 


AŻ łatwo się przekonać. 
| ocena ik] 


Nankai wychowanie. 
Bona francnzka lub niemka, z dobremi 
świadectwami, znaleźć może miejsce do 
dwojga dzieci, zaraz lub od 1-go Maja. 0O- 
ferty uprasza się składać w kantorze ni- 
niejszego pisma pod lit. A. B. 6135 
student szkoły handlowej prywatnej, po- 
siadający świadectwo z ukończenia 6-ciu 
klas gimnazjum filologicznego, poszukuje ko- 
repetycji na godziny lub na stałe. Może na 
czas wakacyjny wyjechać na wieś na kon- 
"dycję, jak również udzielać początków gry 
na fortepianie i rysunków. awe oferty u- 
prasza składać w kantorze niniejszego pi- 
sma pod literami aT 
tadent uniwersytetu pragnie echa 
zaraz na wieś, jako kore, e i 
adać proszę w kantorze Kurjera 
auc wy a lekcyj przed- 


lit. Z. A. 
iotów kłasyczn sj y k k i t; 
miotów y języków, korepety- 
iwuje o szk Wiadomość 


cji, oraz ót. 
Szkolna i bryczek. 6 


Posady i prace. 


soba młoda życzy sobie objąć miejsce w 
sklepie: za kasjerkę lub sklepowę, mówią- 


ca językami: polskim, francuz niemiec- 
kim i ruskim, Wiadomość: ulica Ślepa x 8 


u kuśnierza, można zastać w godzinach od 
10—1 w poładnie. 846 


ządca gospodarczy kawaler, potrzebny 

od 1 Lipca r. b. Bliższa informacja w biu- 
rze ogłoszeń, Senatorska 2. 3 

ż z dobremi świadectwami poszukuje 
miejsea od 1-go, Maja r. b. Hoża X 52. 
osa asjera lub agenta na 
1 Cesarstwo, poszukuje osoba w wieku lat 
36, posiada znajomości ję zyka ruskiego, pol- 
skiego, niemieckiego, pracował lat kilkana- 
ście w główniejszych fabrykach w kraju i 
zagranicą, oraz obznajmiony stosunkami fa- 
brycznemi, o czem Świadczą świadectwa.— 
Kaucji złożyć może hypotecznej lub gotów- 
ką do rs. 10,000. Oferty „Karaś,* przyjmuje 
kantor ] Knrjera Warsz. 6034 

czeń do cukierni potrzebny jest, w wie- 

kn 13—14 lat. Wiadomość: Leszno M 28. 


ia zdolnych bronzowników stała robota. 
$Srólewska 39 nowy, mieszk. M 10. 863 
Pzaseaa jest niańka do dwojga dzieci. 

Zgłaszać się: Nowogrodzka M 24, m. 1, 
6125 
fjes w średnim wieku potrzebna jest 

zaraz do usług domowych przy mężczy- 
znie, któraby miała i własną swoja robotę 
(bez obiadów których” się nie gotuje w do- 
mu). Wiadomość: Praga, ulica Aleksandrow- 
ska N 420, mieszkania 6, na dole, codzien- 
nie od:godziny 5—7 po południu, dom slu- 
żby mostowej. 6148 


koaom do majątku ziemskiego z nie- 

więlką kaucją, : potrzebny jest zaraz. Wia- 
domość: Miodowa % 17, rano od 8 do 9 i 
3 o 4 po południu, stróż Feliks wskaże. 


poe godzin zajęcia dziennie, z placą ra. 
10 miesięcznie, znajdzie mężczyzna mo- 
gacy złożyć kilkaset rubli kaucji, pod gwa- 
raucją hypoteczną. Umiejętność żadna nie 
nymaugalna. Oferty pod A. B. Z. przyjmuje 
kantor Kurjera. 6181 


zn Mya it POOY WWE ROM 
Mc człowiek, stateczny i poważny, z 
uzdoluieniem  technicznem i zręcznością 
w robotach; potrzebny do fabryki wyrobów 
puyierowych. Obośna 5. 6166 


oszukuje się! do interesu agenturowego 

młodego człowieka. znającego dobrze ko- 
respondencję niemiecką i francuzką z zaję- 
ciesa e w mieście. Oferty z umiarkowa- 
nemi wymaganiami uprasza się składać w 
kantorze Kurjera pod Ż. 900. 6177 


od godziny 10—2. 


arni Kusjera Warszav skiego. Plac Teatralny nr. 473e (nowy 9). 


_ arszanska Fanka Syfon, 


ulica Hoża Nr 7. 


Wyrabia Syfony najlepszej konstrukcji z polerowanemi i ni- 
Sprzedaje gotowe Syfony białe i kolorowe, oraz części skła- 


Ceny niższe od cen zagranicznych, pomimo, że wyrób krajowy 
nietylko nie ustępuje lecz nawet przewyższa zagraniczne, © czem 
19: 


Kupno i sprzedaz. 
schód.” Dywany aż ewy aj od 
„6990 kop., serwety, chodniki, hafty, je- 
dwabie, najtaniej bo nie w sklepie. Mazo- 
wiecka I6, w podwórzu. Z. Kiltynowicz, 766 
any wszelkie, kołdry, serwety, cho- 
niki i t. p., wybór wielki! pna lepiej ku- 
pować” w składzie głównym Giełżyńskiego 
Piotra. Marszałkowska 137. PP. handlują- 

cym rabat. 832 


eble czarne do salonu bardzo gustowne, 
umeblowanie jadalni dębowe, oraz inne 
meble do sprzedania, Chmielna X 45 nowy, 


w bramie na 1-m piętrze, mieszkania M 4, 
idac do komory. 5875 
e, kompletne urządzenie z 5-ciu po- 
kojów, garnitury eleganckie, szafy ro- 
zbierane, łóżka, umywalnia, nocne szafki, 
szafki do bielizny, biuro, biblioteka, rozmaite 
salonowe rzeczy, trema, lustra, kredens, stół, 
krzesła, stoliki i firanki b. tanio do spzeda- 
nia na Chmielnej w pałacu X 32 nowy, w 
oficynie na dole, mieszkania 9, czwarty dom 
idąc od rogu Marszałkowskiej. 6165 
eble tanio do sprzedania: garnitur czar- 
ny rzeźbiony utrechtem kryty i orzecho= 
wy, otomana, krzesła fantazyjne, szesłong i 
2 całe kryte garnitury. Mokotowska M 23, 
róg placu św. Aleksandra, wiadomość u 
stróża, 4922 
arnitur mebli, lustra, szafy, łóżka, sze- 
slong, biurko, umeblowanie jadalni, dębo- 
we. Szpitalna 5. 5688 
aty, dekoracje, bnkiety, owoce, szparagi 
i nowalje poleca A. Babicki. Królewska 1. 


redens jesionowy czysto utrzymany za 

rs. 15, kanapa wyplatana rs. 55 Wiado- 
mość: Nowo - Senatorska M 10, w składzie 
sukna. 6126 
eble. Urządzenie kompletne 6-u poko- 
jów, garnitury ozdobne, szafy, łóżka, u- 
mywalnia, nocne szafki, biuro, bibljoteka, 
otomana, szafka z lustrem, dębowe meble do 
pokoju jadalnego, lustra z konsolami w czar- 
nych i złoconych ramach, firanki i dywany, 
do sprzedania. Chmielna M 22/28 w bramie, 
1-sze piętro, mieszkania 3, między Marszał- 
kowską a Bracka, 6136 


Med rozmaite: garnitury, szaty, kredens, 
€ 


stół jadalny i różne inune, bardzo a bar- 
zo tanio. Świętokrzyzka M 4, m. 4, od No- 
wego-Światu drugi dom. 6163 
brazy olejne stare i nowe, sztychy, mi- 
niatury, bronzy, porcelano kupuję i przyj- 
muję do sprzedania w komis, księgarnia, 
antykwarnia B. Bolcewicza, Saski Plac M 5, 
róg" Królewskiej. 5772 
lutharmonia paryzka ikassa ogniotrwa- 
ła mała, tanio są do zbycia. Bracka 10, 
mieszkania 5. 6043 
óżne meble, stół jadalny dębowy 15 rs., 
6 krzeseł giętych 8 rs., szafa orzechowa 
nowa 25 rs., gzemsy i statki kuchenne. Je- 
rozolimska 31, mieszkania 29. 6021 
erły, brylanty, korale w wielkiej ilości, 
Pac larze z kości słoniowej, obrazy, bron- 
zy, zegary, sig inst garnitury mebli, klo- 
sze z kwiatami, lustra, Encyklopedja Orgel- 
branda wielka, towary wełniane i kortowe, 
koronki, nici, maszyny krawieckie i zwyczaj- 
ne it. p, do sprzedania w kasie zaliczko- 
wej, plac Warecki, róg Szpitalnej, od godz. 
10-tej do 3-ej. 6129 
zaty sklepowe piękne czarne, kontuary, 
gabeloty, witryna, lustra i kompletne u- 
rządzenie, do sprzedania. Wiadomość: Mio- 
dowa XM 2, sklep jubilerski W. Mielczar- 
skiego. 6123 
rządzenie sklepowe, może być i z to- 
warem, w każdym czasie do sprzedania. 
M 


indomość w składzie nici, Krakowskie- 
Przedmieście, róg Trębackiej. 859 


a az dd r S Sa Z Z O OZ EO ZZ Z RO ZOZ ADO a Z TR O Z A 


wyłączna sprzedaż w składach wódek 


pod firmą K. SZNAJDER: 
1) Elektoralna Nr 30; 2) Elektoralna róg Orlej; 3) Senatorska róg 
placu Zamkowego; 4) Marszałkowska róg Siennej; 5) Aleja Jerozo= 


limska róg Marszałkowskiej. 


ortepian mocnej konstrukcji, do sprze- 
dania. Aleja Ujazdowska X 6, m. 2. 6167 


interesa handi. i majątk. 


lac nie większy jak 600 do 700 łokci 

położony w okolicach: Koszyków, Pięknej, 

itewskiej i t. p., żądany do nabycia. Ofer- 
ty z ceną składać w kantorze Kurjera dla 
A. D. 600. 759 


o sprzedania lub dzierżawy na sezon 
letni. Dom drewniany o 4-ch pokojach z 
sachnią i umeblowaniem, z ogrodem warzy- 
wno-owocowym, z zabudowaniem gospodar- 
czem, ze studnią wybornej źródlanej wo- 
dy, z gruntem mórg 4, obsianym, przy sz0- 
sie, kolei żelaznej Fabryczno-Łódzkiej i le- 
sie iglastym. Adres właściciela, zawiadowca 
stacji Andrzejów wskaże. 6147 
osesja mająca 17,000 łokci kwadr. pla- 
cu, na bardzo korzystnych warunkach do 
sprzedania bez pośrednictwa osób trzecich. 
Wiadomość: Grzybowska X 15, m. 10. 580 


peia anis zakład B. Korpaczewskiego. 
g ri 
0 


ad trumien i wszelkich efektów pogrze- 
wych. Nowy-Świat 38. 1 


la pp. obywateli. Poszukuje się pokładów 
torfu do nabycia lub zadzierżawienia do 
eksploatacji. Próby torfu wraz z opisem i 
wskazaniem warunków, można składać w 
kantorze Kurjera Warsz. pod lit. K. F. 764 


Karas Władysławów, odległa o wiorst ; 
o 


dwanaście od Warszawy, o dwie wiorsty 


Pruszkowa, stacji kolei żelaznej War- | 


szawsko- bydgoskiej, mająca jedną włókę zie- 
mi z zabudowaniami, z inwentarzem żywym, 
jako też i martwym, z zasiewem i młodo- 
cianym ogrodem fruktowym, jest do sprze- 
dania każdej chwili. Wiadomość na miejscu, 
lub w Warszawie, przy ulicy Klektoralnej 
M 5, u szwajcara. 6138 

o interesu dobrze procentującego na 

wyjazd do Rosji, potrzebny jest wspólnik, 
z kapitałem od rs. 300 do 500, za pewną 
gwarancją. Wiadomość: Podwale M 3, cham- 
bres-garnies, mieszkania XM 7. W południe 
od 12 do 2 i po południu od 5 do 7. 


6176 
Lokale. 


okoiki umeblowane, na dole. Krakowe 
skie-Przedmieście 7, na dole. 6154 
| TEPEE TUW; PZPR TISE JE; PTA EPEA EE- E EE ICY 
pokoje z kuchnią, zlewem, wodociągiem 
i wszęlkiemi wygodami, potrzebne są od 
l-go Lipca, w środku miasta. Oferty proszę 
składać w kantorze Kur. pod lit, W. Ż. 
araz jest do odnajęcia kantor, 4 stajnie 
i 4 wozownie pod remizę, miejsce wyro- 
bione. Chmielna X 5/7. 6146 
klepy piękne i tanie do wynajęcia przy 
ulicy Nowo-Senatorskiej M 6; tanio wy- 
najmuje się dwa sklepy z wykwintnem u- 
rządzeniem, na cukiernię lub inny proceder. 
D pa Rp "IR TPS RU BY EERE WSZY POPE. W POTY, Ge 
ztery wozownie do wynajęcia od św. Ja= 
na, przy ulicy Miodowej M 491 (15). Wia- 
domość w biurze właściciela domn. 829 


i 7 pokojów z przedp. i kuch., 2 sklepy 
z pakam., do najęcia od 1-go Lipca. Uli- 
ca Tłomackie 13. 


otrzebny jest dla kawalera pokój, wraz 
P> dobrem życiem, w okolicy Nowego-Świa- 
tu. Oferty składać do kantoru Kur. Warsz. 
pod lit. C. B. 6064 


okój umeblowany, usługa, samowar, o- 
biady. Włodzimierska 4 nowy, m. 5. 6174 


o wynajęcia od św. Jana 6 pokojów na 

I-m piętrze od frontu, z komfortem i 
wszelkiemi wygodami, z kuchnią, spiżarnią, 
«pokojem dla służby, kąpielą, umywalnią, 
waterklozetem, dzwonkami  elektrycznemi, 
azem i telefonikami. Może być ze stajnią 
1 wozownią. Ulica Mokotowska M 23, (przy 
placu św. Aleksandra 6171 


„|oBoaemo llensypow 


Redaktor Wacław Szymanowski, — Wydawca Gustaw Gebethner. 


ŚWIĘTA 


WYBOROWĄ HERBATĘ, 


firmy O. A. Koreszczenko w Moskwie,  _ 
świeżego transportu, w oryginalnych paczkach, po */,, 1/4, 7/4 i t/a 4% W cenie 
rs. 1.56, 1.76, 1.96, 2.16 do rs. 8 za funt, poleca 


"Br. ED. E æ pornsia io 
WIodzimiersxa Nr 6. 


Telefonu M -287. 
Sprzedaż detaliczna.—PP. handlującym rabat. 


cia od 1-go Maja. Niecała 14, m, 13. 6179 


pokój, kredens, korytarz, dwie . spiżarnie, 
waterklozeż, w suterenach kuchnia i dwie 
izby, przytem stajnia i wozownia. Mieszka* 
nie na 2-m piętrze: 8 pokojów, przedpokój, 
kuchnia, korytarz, dwie spiżarnie, waterklo* 
zet, antresola. Wiadomość u rządcy domu. 


rzy uiicy Hr. Berga M 6, na 2-m Ie" 


jów z kuchnią, przedpokojem, łazienką, ge”, 
zem i t. p. największemi wygodami. Śliesze| 
kanie to może być zajęte parę srpodnkaraą 
terminem. Cena 1,300 rs. rocznie. Wiado* 
mość u stróża. 


pic Teatralny X 11l. W każdym ezasi 

do najęcia: 5 pokojów, przedpokój, ku* 
chnia i t-d, na 
6 pokojów, przedpokój, kuchnia it. d., ne 
5-m piętrze w oficynie. Od 1 Lipca. Sklep 
z pokojem od Placu Teatralnego, sklep % 

z 2 pokojami od Senatorskiej, | 
koje na parterze, w oficynie na kantor lub 
jaki inny interes przemysłowy, 870 _» 


go-Przedm, przyjmuje wszelkie repera 


X 31, róg Chmielnej. Ceny nizkie, 857, 


Pozzi zegarmistrz. s 
Chmielnej. Ceny nizkie. Reperacje szkatt 
łek przyjmuje się. 858 _ 
(is? mogącą się podjąć tłomaczenia krót” 


cznej, z 
francuzki. Uprasza się o łaskawe zakom 
kowanie listowne warunków. Mokotowska 
M 21, mieszkania 3. A. K. Froblich. 61 


Pony w olejne w małym formacie 


się można w zakładzie św. Łukasza, U 
/ Królewska M 27, m. 1. 6175 
pan Baranowska wdowa po profesor 


pani Niżyckiej. Aleja Ujazdowska M 6, 
szkania 2, albo też nadeśle swój adres 
kładny. 


ojeżdżającą przez lato ze stołem i 
kaniem, raczy nadesłać ofertę z adresem; 
zantoru Kurjera pod lit. H. G. 1 


k 6t A 
Re wypożyczy tokarnię, do obróbki * 


swój adres w biurze ogłoszeń 
na 6 Frendlera, Senatorska 26, pod 


"Ń kuszerka przyjmuje osoby epode 


jarke pięcioletnia Dos, 


sx me | w EO A PN OE PRE Z Z Z O Z ZZ ZZ Z Z ZZ WZA 


nlicę Krnczą,9, mieszk. 11. - 
"Bapuasa 11 (23) Aupbaa 1886 £ 


Nr 1130 


880R. 


pokoje i kuchnia z wszelkiemi wygo* 
dami, przy ogrodzie Saskim, do wyna 


o najęcia (Wiej w 8), mieszkanie 
parterowe z ogrodem, 10 pokojów, przed 


od frontu jest do odstąpienia od 1-g0 
pca r. b, lokal, składający się z 7 poko” 


6172 


2-m piętrze, od frontu 


,613 


IBoniesienia rozmaite. 


abryka kufrów, waliz, toreb do podróży: 
„Breymeyer*, Królewska róg Krakowskiej 


egarki Genewskie, otrzymał znaczny tral 


sport M. Pozzi zegarmistrz. Nowy-Świ8 


zkatułki samogrające, z najnowszym re 
pertuarem muzyków polskich, poleca 3%! 
Nowy-Świat M 31, 108 


kich artykułów specjalnych treści me 


olskiego lub rosyjskiego na ję25.) 


Fi 


tury lub fotografii za 25 rs, Dowie [oś 


raczy się zgłosić we własnym interesit gr 


do” 


6168 
to z osób zamieszkałych w okolicach st% 


Jabłonna, życzy przyjąć osobę (kobie 
oo 


mi 


é 
tali na kilka tygodni. Zechce zostat, 
pp- Raje 0. 


ce się słabości i na kurację. O. we 


A 
w czerwonej spódniczce, białej chusteó ya | 


zabłąkała się we wtorek. Matka UP" gle 
odprowadzić: 
czarnia. 


dniu 21t, m, to jest we Środ$ „ger 
Woo między godziną 10 a 11, far 
chodząc nlicą Twardęa. zgubiono # 

damski złoty, w środku obrazek p i. 89 ść 


ochmalna 32, gdzie 
aż ; Egri 


inęła suka rasy 


onterów, Żółta, yo pb 
a łatą na łbie. D zk 


r ro 
dprowadzić P57 


